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Absolutorium

rodzy Mieszkańcy,
z ogromną wdzięcznością infor-

muję, że na sesji w dniu 30 czerwca 
br. Rada Miejska jednogłośnie udzieliła 
mi absolutorium oraz wotum zaufania za 
miniony rok pracy. To dla mnie nie tylko 
wielki zaszczyt, ale przede wszystkim zobo-
wiązanie do dalszej, jeszcze intensywniej-
szej pracy na rzecz naszej wspólnoty.

Dziękuję Radnym za zaufanie i konstruk-
tywną współpracę – to dzięki dialogowi i wspól-
nemu działaniu możemy skutecznie realizować 
potrzeby naszych mieszkańców.

Dziękuję moim współpracownikom i pra-
cownikom urzędu – Wasze codzienne zaan-
gażowanie przekłada się na konkretne efekty, 
które widzimy w naszej gminie.

Największe podziękowania kieruję jednak 
do Was – Mieszkańców Gminy Ozimek. To 
dzięki Waszemu wsparciu, sugestiom i zaufa-
niu możemy wspólnie zmieniać naszą małą 
ojczyznę na lepsze.

To jednogłośne poparcie traktuję jako moty-
wację i zobowiązanie do dalszej, jeszcze bardziej 
wytężonej pracy. Przed nami wiele wyzwań – 
i wiele szans. Bo pracujemy dla Was!

Burmistrz Ozimka
Mirosław Wieszołek
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e wtorek 1 lipca 2025 r. podpisana 
została umowa na realizację za-
dania pn.: „Budowa garażu wie-

lofunkcyjnego OSP Szczedrzyk – wykona-
nie robót budowlanych wykończeniowych 
wewnętrznych”.

Wykonawcą prac będzie Przedsiębiorstwo 
Wielobranżowe ULBUD Urszula Sumisławska 
z Opola. Zgodnie z harmonogramem, inwestycja 
zostanie zrealizowana w terminie do 4 miesię-
cy od przekazania placu budowy, jednak nie 
później niż do 30 września 2025 r.

Wartość robót: 190 931,37 zł
To kolejna, ważna  inwestycja w bezpieczeń-

stwo naszych mieszkańców i rozwój infrastruk-
tury Ochotniczych Straży Pożarnych na tere-
nie naszej gminy. Cieszę się, że konsekwentnie 
poprawiamy warunki pracy naszych druhów. 
Strażacy ochotnicy od lat pełnią niezastąpioną 
rolę w ratowaniu życia, zdrowia i mienia – za-
sługują na godne warunki do realizacji swojej mi-
sji. - komentuje Burmistrz Ozimka Mirosław 
Wieszołek -  Nowy garaż wielofunkcyjny to nie 
tylko miejsce do przechowywania sprzętu i pojaz-
dów – to również przestrzeń do szkoleń i spotkań 

środowiska strażackiego. Jestem przekonany, że 
ta inwestycja przyczyni się do dalszego rozwoju 
jednostki i będzie służyć kolejnym pokoleniom 
druhów. Dziękuję wszystkim strażakom za ich 

codzienne zaangażowanie i gotowość do niesienia 
pomocy! - dodaje Burmistrz.

Łucja Furman

lipca 2025 r. została podpisana umowa 
na wykonanie dokumentacji projekto-
wej świetlicy kontenerowej w Jedlicach 

z biurem projektowym GW_ATELIER 
Grzegorz Wróbel z Lublińca.

W ramach opracowania wykonawca zapro-
jektuje świetlicę kontenerową o powierzchni 
zabudowy od 60 do 70 m², wraz z projektem 
wewnętrznych i zewnętrznych instalacji 

sanitarnych oraz elektrycznych.
Termin wykonania dokumentacji: do 7 mie-

sięcy od dnia podpisania umowy, jednak nie 
później niż do 15 grudnia 2025 r.

Wartość zamówienia: 38 745,00 zł
Dlaczego to tak ważne?
Jedlice to aktywne sołectwo, którego miesz-

kańcy od dawna potrzebują miejsca spotkań, 
integracji i rozwoju lokalnych inicjatyw. 

Nowa świetlica będzie przestrzenią do orga-
nizacji wydarzeń społecznych, warsztatów, 
spotkań międzypokoleniowych, a także co-
dziennych działań wspierających życie lokalnej 
wspólnoty.

Łucja Furman
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czerwca miało miejsce otwarcie 
dworca kolejowego w Ozimku 
po rewitalizacji. 

To była długo oczekiwana inwestycja, dzię-
ki której przywrócono pierwotny charakter 
budynku i jego historyczny wygląd. Ozimski 
dworzec, wraz z otaczającą go infrastrukturą, 
zachęca do korzystania z kolejowego transportu 
zbiorowego, gminnej komunikacji autobuso-
wej oraz skorzystania ze ścieżek rowerowych. 
Mamy nadzieję, że coraz więcej osób będzie 
wybierało taką formę dojazdu do szkół i zakła-
dów pracy, a to z kolei pozytywnie wpłynie na 
liczbę połączeń kolejowych oferowanych przez 
przewoźników.

Całkowity koszt prac wyniósł 2 126 140,68 
zł, z czego aż 1 881 900 zł pochodziło ze środ-
ków Rządowego Funduszu Polski Ład.

Nowoczesna przestrzeń, komfortowa poczekal-
nia, udogodnienia dla podróżnych, a także odrobi-
na historii – wszystko to czeka już na mieszkańców 
i gości naszego miasta. To nie tylko miejsce przesia-
dek – to symbol rozwoju Ozimka.  Rewitalizacja 
tego miejsca była kluczowym elementem zmian, 
które od dłuższego czasu możecie zobaczyć w tej 
części Ozimka! - komentuje Burmistrz Ozimka 
Mirosław Wieszołek

Choć na początku wydawało się, że przejęcie 
i remont dworca to niemal niemożliwe zadanie, 
pokazaliśmy, że determinacja i współpraca po-
trafią zdziałać cuda.

Serdecznie dziękuję także wszystkim moim 
współpracownikom oraz osobom zaangażowa-
nym w ten kilkuletni proces – Wasza praca ma 
realny wpływ na poprawę jakości życia w naszym 
mieście.

Zapraszam do odwiedzin – niech ten nowy 
dworzec służy nam wszystkim przez długie lata!- 
dodaje Burmistrz.

Łucja Furman



5BURMISTRZ INFORMUJE lipiec 2025



6 lipiec 2025

W
dniu 30 czerwca odbyła się XVII 
Sesja Rady Miejskiej w Ozimku. 
Podczas sesji Burmistrz Ozimka 

Mirosław Wieszołek przedstawił Raport o 
Stanie Gminy za 2024 rok, w którym kom-
pleksowo podsumowano działalność orga-
nów gminy w ubiegłym roku.

Radni jednogłośnie podjęli uchwały w spra-
wie udzielenia Burmistrzowi Ozimka wo-
tum zaufania, zatwierdzenia sprawozdania 
finansowego wraz ze sprawozdaniem z wy-
konania budżetu Gminy Ozimek za 2024 rok 
oraz udzielenia włodarzowi absolutorium
z tytułu wykonania budżetu Gminy Ozimek 
za 2024 rok.

Podczas ostatniej sesji radni rozpatrywali  
również między innymi uchwały  w sprawie 
bezpłatnego korzystania z gminnych prze-
wozów pasażerskich w publicznym transpo-
rcie zbiorowym na terenie Gminy Ozimek, 
dla którego organizatorem jest Gmina Ozimek 
oraz w sprawie zmiany wieloletniej prognozy 
finansowej i budżetu gminy.

Nagranie z sesji znajduje się na stronie in-
ternetowej www.ozimek.pl

Łucja Furman

W
odczas sesji w dniu 30.06.2025 
r. Radni Rady Miejskiej w 
Ozimku podjęli uchwałę doty-

czącą gminnej komunikacji publicznego 
transportu zbiorowego. Zdecydowano  o 
zupełnej rezygnacji z pobierania opłat 
od mieszkańców.

- Zdecydowaliśmy, wraz z radnymi o tym, 
by promować transport publiczny w Gminie 
Ozimek . Do tej pory mieszkańcy mogli 
zakupić bilet za złotówkę, ale chcielibyśmy, 
by poczuli swobodę podróżowania i skorzystali 
z przejazdów bezkosztowo. Chcielibyśmy rów-
nież, aby mieszkańcy przekonali się co do moż-
liwości poruszania się między najdalej wzglę-
dem siebie zlokalizowanymi miejscowościami 
w naszej gminie .  Mamy też nadzieję , 
że bezpłatny transport publiczny pozwoli unik-
nąć kłopotów komunikacyjnych oraz logistycz-
nych dotyczących miejsc parkingowych – mówi 
Burmistrz Ozimka Mirosław Wieszołek.

Nieodpłatny gminny transport publiczny 
to rozwiązanie, które wpisuje się w zamysł 
ekologicznego Ozimka. Dzięki decyzji rad-
nych, jeszcze w pierwszym miesiącu wakacji, 
mieszkańcy będą mogli bez opłat przemiesz-
czać się po terenie Gminy Ozimek.

Łucja Furman
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P
rzypominamy, że w Urzędzie Gminy i 
Miasta w Ozimku funkcjonuje punkt 
konsultacyjno-informacyjny rządo-

wego programu priorytetowego „Czyste 
Powietrze”. W punkcie mieszkańcy mogą 
bezpłatnie uzyskać informację o warunkach 
programu oraz pomoc w przygotowaniu 
wniosku i rozliczenie przyznanego dofi-
nansowania. 

Punkt konsultacyjno-informacyjny 
czynny jest w godzinach pracy urzędu:
 pn.7:30-17:00, wt.-czw. 7:30-15:30, pt. 7:30-
14:00.

Informacje udzielane są pod numerem te-
lefonu 77 4622 852 lub osobiście w siedzibie 
urzędu (II piętro, pok. 218).

Beneficjenci zainteresowani ścieżką 
z prefinansowaniem lub najwyższym po-
ziomem dofinansowania są zobowiązani 
do skorzystania z usług operatora – firmy 
Cadela Project.

PRO GR A M PRIORY TETOW Y 
„CZYSTE POWIETRZE”

Beneficjentami programu mogą być osoby 
fizyczne, które są minimum 3 lata właścicie-
lami lub współwłaścicielami budynku miesz-
kalnego jednorodzinnego lub wydzielonego 
w budynku jednorodzinnym lokalu miesz-
kalnego z wyodrębnioną księgą wieczystą
(w przypadku nabycia tego budynku lub lokalu 
w drodze spadku – minimalny okres wskazany 
powyżej nie ma zastosowania).

Program obejmuje TRZY GRUPY bene-
ficjentów: 

1. Uprawnionych do podstawowego poziomu 
dofinansowania - osoby, których roczny dochód 
nie przekracza 135 000 zł.

2. Uprawnionych do podwyższonego pozio-
mu dofinansowania - osoby, których przeciętny 
średni miesięczny dochód na osobę w gospo-
darstwie domowym nie przekracza:

• 2.250,00 zł – w gospodarstwie wielooso-
bowym;

• 3.150,00 zł – w gospodarstwie jednooso-
bowym.

3. Uprawnionych do najw yższego 
poziomu dofinansowania - osoby, których 
przeciętny średni miesięczny dochód na osobę 
w gospodarstwie domowym nie przekracza:

• 1.300,00 zł – w gospodarstwie wielooso-
bowym;

• 1.800,00 zł – w gospodarstwie jednooso-
bowym.

Na co można otrzymać środki?
Środki z programu mogą być przeznaczone 

na:
• Wymianę kopciucha na nowe efektywne 

i ekologiczne źródło ciepła,
• Modernizację lub wykonanie instalacji 

grzewczej,
• Ocieplenie budynku,
• Wymianę okien i drzwi,
• Zakup rekuperacji, czyli wentylacji mecha-

nicznej z odzyskiem ciepła,
• Ocenę stanu energetycznego Twojego domu 

i wskazanie najlepszego rozwiązania (obowiąz-
kowe w nowym programie: audyt i dokument 
podsumowujący audyt energetyczny oraz świa-
dectwo charakterystyki energetycznej).

Potwierdzony standard energetyczny 
domu

W nowym programie Czyste Powietrze 
obowiązuje wymóg potwierdzenia standardu 
energetycznego budynku – zarówno przed, 

jak i po przeprowadzeniu inwestycji.
Posłużą do tego:
• przed realizacją przedsięwzięcia – audyt 

energetyczny wraz z dokumentem podsumo-
wującym audyt energetyczny (określą, jaki 
jest stan energetyczny budynku i jakie prace 
należy wykonać, żeby zmniejszyć zapotrzebo-
wanie na energię do ogrzewania),

• po realizacji przedsięwzięcia – świadectwo 
charakterystyki energetycznej (potwierdzi 
zmniejszenie zapotrzebowania na energię do 
ogrzewania).

Oba te dokumenty muszą być podpisane 
przez osobę wpisaną do rejestru osób upraw-
nionych do sporządzania świadectw charak-
terystyki energetycznej (wykaz Ministerstwa 
Rozwoju i Technologii na stronie: www.reje-
strcheb.mrit.gov.pl/rejestr-uprawnionych), po-
winny być poprzedzone wizytą w domu. 

Na audyt i świadectwo można również po-
zyskać dotację z programu Czyste Powietrze.

Marzena Andrzejewska

W
dniu 18 czerwca br. została podpi-
sana umowa na realizację zadań 
wspófinansowanych z budżetu 

Samorządu Województwa Opolskiego w ra-
mach projektu Marszałkowska Inicjatywa 
Sołecka – Opolskie w latach 2023-2025.

-Dzięki tym środkom uda się zrealizować waż-
ne inwestycje z perspektywy sołectw- tłumaczy 
Marcin Widera, zastępca burmistrza Ozimka.

Z tegorocznej puli Marszałkowskiej 
Inicjatywy Sołeckiej Gmina Ozimek otrzy-
mała 26 000 zł, które zostaną przeznaczone 
na realizację zadań w czterech sołectwach: 
„Doposażenie sołectwa Jedlice”, „Zakup namio-
tu” dla sołectwa Krasiejów, „Remont zadaszenia 
wiaty świetlicy wiejskiej w Szczedrzyku” oraz 
„Remont schodów wejściowych do budynku 
świetlicy wiejskiej” w sołectwie Krzyżowa 
Dolina. 

Inwestycje te nie tylko poprawią infrastruk-
turę, ale także odpowiadają na potrzeby 
mieszkańców, którzy podjęli decyzję o ich 

realizacji podczas zebrań wiejskich.

Łucja Furman
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G
mina Ozimek kontynuuje działania 
programu pomocy żywnościowej 
w ramach Programu Fundusze 

Europejskie na Pomoc Żywnościową 2021–
2027, przystępując do kolejnej edycji - pod-
program 2024. 

To istotne wsparcie dla najbardziej potrze-
bujących mieszkańców naszej gminy, realizo-
wane dzięki współpracy z Bankiem Żywności w 
Opolu, Ośrodkiem Integracji i Pomocy Społecznej 
w Ozimku i dofinansowaniu ze środków Unii 
Europejskiej. W ramach Podprogramu 2024 zor-
ganizowaliśmy już drugą turę dystrybucji paczek 
żywnościowych. Pomoc kierowana jest do osób 
i rodzin znajdujących się w trudnej sytuacji ży-
ciowej, spełniających określone kryteria docho-
dowe. Produkty żywnościowe dostarczane są w 
formie paczek zawierających artykuły spożywcze 
niezbędne do codziennej diety. W maju odbyły 
się również warsztaty edukacyjne w ramach tzw. 
działań towarzyszących. Spotkania miały na celu 
nie tylko poszerzenie wiedzy uczestników, ale też 
inspirowanie do zdrowszego stylu życia i odpowie-
dzialnych nawyków żywieniowych. Warsztaty 
prowadziła pani Weronika Szumlak – Dietetyk, 
Koordynator ds. Działań Towarzyszących. Zajęcia 
odbywały się w dwóch blokach tematycznych: 
Dietetyka i zdrowe żywienie – uczestnicy 
poznali „Przepis na zdrowie i długowieczność”, 
czyli 12 zasad zdrowego stylu życia, które wspie-
rają dobre samopoczucie i profilaktykę chorób 

cywilizacyjnych. Podczas warsztatów omówiono 
m.in. znaczenie zbilansowanej diety, aktywności 
fizycznej, nawodnienia organizmu oraz ograni-
czania cukrów i tłuszczów nasyconych. Zdrowe 
żywienie i przeciwdziałanie marnowaniu 
żywności – w tym module poruszono tematykę 
niemarnowania jedzenia. Uczestnicy dowiedzieli 
się, jak racjonalnie planować zakupy, przecho-
wywać żywność i wykorzystywać produkty 
w kuchni tak, aby ograniczyć straty. Hasło prze-
wodnie brzmiało: "Chroniąc żywność, chronisz 

planetę!" – podkreślając wielowymiarowe skutki 
marnowania jedzenia, zarówno ekonomiczne, jak 
i środowiskowe. Dzięki zaangażowaniu wielu osób 
oraz współpracy z instytucjami partnerskimi 
możemy skutecznie docierać z pomocą tam, gdzie 
jest ona naprawdę potrzebna. Program nie tylko 
wspiera, ale także edukuje i podnosi świadomość 
społeczną, co czyni go realnym narzędziem prze-
ciwdziałania wykluczeniu społecznemu.

Justyna Giemza
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rwa pierwszy w pełni wakacyjny 
i urlopowy miesiąc – lipiec. To rów-
nież miesiąc letnich festynów orga-

nizowanych w sołectwach naszej gminy. 
Przed laty największą w gminie tego typu 

imprezą było „Święto Lata” w Krasiejowie, 
organizowane zazwyczaj w połowie lipca. 

W 1995 roku w jego ramach odbyło się 
huczne spotkanie obecnych i byłych miesz-
kańców Krasiejowa, a rok później gwiazdą 
dwudniowego festynu, wypełnionego me-
czami, zabawami dla dzieci i występami, był 
popularny wówczas zespół Universe, któ-
ry jednak – jak czytamy w numerze WO 
z sierpnia 1996 r. – rozczarował publiczność 
zaprezentowanym repertuarem. Letni festyn 
w Krasiejowie miał się odbyć również w lipcu 
1997 roku, ale ze względu na sytuację powo-
dziową w gminie, przełożono go na sierpień. 

Przeglądając lipcowe wydania gazet z ar-
chiwalnych roczników WO chciałem znaleźć 
ten, który najmocniej wpisał się w historię 
naszej gminy i jej mieszkańców. Wybór mógł 
być tylko jeden – lipiec 1997 rok. Czarna 
okładka i zdjęcie mieszkańca płynącego 
kajakiem obok zalanej posesji podkreślają 
grozę sytuacji tamtych tragicznych dni. 

A wewnątrz gazety relacje mieszkańców, 
którzy nieraz w jednej chwili tracili dorobek 
całego życia oraz rozmowy o akcji ratowni-
czej, popowodziowych stratach i wnioskach 
oraz pomocy dla powodzian – m.in. z bur-
mistrzem Andrzejem Sobczakiem, straża-
kami Jerzym Liberą i Markiem Elisem, 
dyrektorem Huty Szkła „Jedlice” Piotrem 
Kalą i mieszkańcami, których dotknęła ta 
tragedia. Do tego – bogata dokumentacja 
zdjęciowa wykonana przez redaktorów WO. 

A zaczęło się w Krasiejowie. Pierwsze 
zgłoszenia o podtopieniach strażacy otrzy-
mali już w niedzielę 6 lipca wieczorem, 
a dotyczyły one zalewania domostw przy ul. 
Spórackiej i Myślinki. Potem woda przeszła 
przez ul. Cegielnianą, a następnie w kierun-
ku Krzyżowej Doliny oraz na Nową i Starą 
Schodnię, gdzie w tym czasie były najwięk-
sze straty. W środę weszła do Antoniowa, 
po czym zalane zostało Pastwisko. Od 
poniedziałku do środy strażacy pilnowali 
drewnianego mostu w Krasiejowie, które-
go zerwanie groziło ozimskiemu mostowi 
wiszącemu. Walka trwała również o nasz 
najcenniejszy zabytek. W środę 9 lipca 
wzburzone masy wody rzeki Mała Panew 
przelewały się już nad nawierzchnią mostu, 
który służby ratownicze huty zabezpieczy-
ły grubymi stalowymi linami rozpiętymi 
wokół przybrzeżnych drzew. Pod mostem 
przepychano płynące z nurtem rzeki gru-
be gałęzie i konary drzew, aby zapobiec 

dalszemu spiętrzeniu wody. Most wiszą-
cy udało się uratować, ale wody wystąpiły 
z brzegów zalewając sutereny tzw. budynku 
nowej dyrekcji, gdzie zatopione zostały cenne 
urządzenia i aparatura kontrolno-pomiaro-
wa laboratorium wytrzymałościowego huty. 

Najbardziej krytyczna sytuacja miała 
miejsce w środę-czwartek (9-10 lipca). 8-9 
budynków zostało zalanych w Schodni, 
po kilka w Nowej Schodni i Szczedrzyku, 
ale były to minimalne straty w stosunku 
do tego, co stało się na Pastwisku, gdzie 
zalanych zostało około 150 budynków do 
wysokości 2,5 m, razem z pozostałą częścią 
Antoniowa. Trwała też dramatyczna walka 
o uratowanie Huty Szkła „Jedlice”, gdzie 
w najbardziej krytycznym momencie od 
strony Jedlic pracowało 18 pomp o różnej 
wydajności. W akcję ratunkową zaangażo-
wane były wszystkie jednostki OSP gminy, 
strażacy z okolicznych gmin, a także z Kutna 
i Płocka, a pompy dostarczono również z 
Kluczborka i Namysłowa. Dołączyły też 
dwie jednostki z Niemiec – z Heinsberga 
oraz Berlina. W efekcie zakład uratowano 
przed zalaniem, a w następnych dniach sy-
tuacja powodziowa zaczęła się stabilizować. 
Na wale obok Pastwiska zostały wykonane 
przekopy i woda zaczęła minimalnie opa-
dać. Najdłużej stała na Pastwisku, które 
jest swoistą depresją pomiędzy jeziorem, 

a rzeką Mała Panew. Stamtąd trzeba ją było 
wypompowywać przez następne dni. 

Rozpoczęło się szacowanie strat i orga-
nizowanie pomocy dla powodzian. Na apel 
Ośrodka Pomocy Społecznej mieszkańcy 
ruszyli ze spontaniczną zbiórką środków 
higienicznych, żywności, odzieży i wszyst-
kiego, co w pierwszych dniach było potrzeb-
ne powodzianom. W Banku Spółdzielczym 
w Ozimku utworzono konto pomocy dla 
powodzian. Z darami dla powodzian po-
śpieszyły też władze partnerskiego miasta 
Heinsberg i katolickie organizacje charyta-
tywne z Niemiec. Pomoc przyszła z Achern 
i Sasbach, skąd pod koniec lipca przewod-
niczący Rady Miejskiej Józef Tomasz 
Juros przywiózł 27 tys. DM, które przeka-
zał Burmistrzowi Ozimka. Z transportem 
pomocowym dla powodzian przyjechał też 
z Niemiec Hans Jurgen Stupperich , 
który za swoją działalność charytatywną 
i pomocową otrzymał w 2000 roku tytuł 
Honorowego Obywatela Ozimka.

O pomocy dla powodzian pisaliśmy już 
w sierpniowym numerze WO. Znalazła się 
tam również relacja z „Dni Krasiejowa’97”, 
które zamiast w lipcu, odbyły się w dniach 
9-10 sierpnia, łącznie z obchodami 40-lecia 
miejscowego klubu sportowego. 

Janusz Dziuban
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W
sobotę, 21 czerwca, odbyła się 
pierwsza edycja naszej nowej, 
wyjątkowej imprezy – Wianki 

nad Libawą! 
Z okazji Nocy Świętojańskiej mieszkańcy 

Dylak, od najmłodszych po najstarszych, 
licznie zebrali się nad rzeką Libawką, tuż 
przy naszym drewnianym mostku.

Czekały na wszystkich smakowitości: go-
rąca grochówka, chleb ze swojskim smalcem 
oraz aromatyczna herbata z lokalnej mięty. 

Panie w pięknych, ręcznie plecionych 
wiankach uświetniły wieczór, a kulminacyj-
nym momentem było tradycyjne puszczanie 
wianków z polnych kwiatów do rzeki.

Dzieci miały mnóstwo radości z zabaw 
i chlapania się w rzecze, a atmosfera była 
prawdziwie rodzinna i sąsiedzka.

Czas umilał nam Jan Konopka oraz 
zaprzyjaźniony zespół Dzióbki, a wspólne 
świętowanie przeciągnęło się do późnego 
wieczora. 

Organizatorzy wydarzenia- Sołtys wraz 
z Radą Sołecką - dziękują wszystkim za 
obecność i już teraz nie mogą się doczekać 
kolejnych wspólnych chwil! 

Barbara Starzycka

W
piątek, 24 maja, w miejscowości 
Dylaki odbył się długo wycze-
kiwany Piknik Rodzinny. 

Pogoda tego dnia wyjątkowo dopisa-
ła, tworząc idealne warunki do wspólne-
go świętowania i integracji mieszkańców.
Na uczestników czekało wiele atrakcji. 
Największym zainteresowaniem cieszył się 
dmuchany plac zabaw z wieżą wspinaczko-
wą, który przyciągał najmłodszych amato-
rów dobrej zabawy. Nie zabrakło również 
kolorowych baniek mydlanych, które uno-
sząs się dodawały wydarzeniu bajkowego 
klimatu. Dorośli i dzieci chętnie brali udział 
w przeciąganiu liny oraz próbowali swoich 
sił na strzelnicy łuczniczej.

Na uczestników czekał pyszny poczę-
stunek, przygotowany z myślą o wszystkich 
smakoszach.

Organizatorzy wydarzenia, sołtys  oraz 
rada sołecka wsi Dylaki, składają podzię-
kowania wszystkim zaangażowwanym 
w organizację pikniku.

- Tego rodzaju inicjatywy mają ogromne 
znaczenie dla społeczności lokalnej. Pikniki ro-
dzinne sprzyjają budowaniu więzi międzyludz-
kich i poczucia wspólnoty. To doskonała okazja, 
by spędzić czas w gronie sąsiadów, poznać się 

lepiej i wspólnie celebrować lokalną tożsamość. 
Dzięki zaangażowaniu organizatorów i miesz-
kańców, Dylaki kolejny raz pokazały, że są 
miejscem pełnym energii, otwartości- dodaje 
sołtys Barbara Starzycka.

Wydarzenie zrealizowano w ramach dzia-
łań funduszu sołeckiego. Dzięki wspólnemu 

zaangażowaniu udało się stworzyć nieza-
pomnianą atmosferę radości, wspólnoty 
i zabawy.

Łucja Furman
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6
l ip c a ,  w  G ro d ź c u ,  Z e s p ó ł 
Folklorystyczny „Jutrzenka” świę-
tował 45-lecie działalności arty-

stycznej.
Zespół „Jutrzenka” ma na swoim kon-

cie liczne nagrody i wyróżnienia podczas 
przeglądów i festiwali. W swym repertuarze 
z dumą nawiązuje do kresowych tradycji, 
śpiewa między innymi ludowe utwory pol-
skie oraz pieśni patriotyczne i religijne. Tym, 
co w sposób szczególny wyróżnia zespół 
„Jutrzenka” na tle innych zespołów gminy 
Ozimek, to silna reprezentacja męskich gło-
sów śpiewaczych (aktualnie w zespole śpiewa 
czterech panów).

Jubileusz 45-lecie działalności artystycz-
nej zespołu zgromadził członków oraz przy-
jaciół i sympatyków „Jutrzenki”. Gości przy-
witała kierowniczka zespołu Katarzyna 
Smolorz-Wojdyła. Wśród wielu pięknych 
życzeń i gratulacji nie zabrakło wspomnień 
i wzruszeń. Było nostalgicznie, ale też, dzię-
ki wspólnym śpiewom, radośnie i wesoło. 
Rodzinna  atmosfera wydarzenia na długo 
zostanie w pamięci zarówno organizatorom, 
jak i gościom.

Wśród gości obecni byli: Burmistrz 
Ozimka Mirosław Wieszołek , który ob-
jął to wydarzenie honorowym patronatem, 
Dyrektor Domu Kultury Justyna Wajs-
Fijałkowska , Sołtys Grodźca Krzysztof 
Adamiec oraz przedstawiciele fundacji 
i organizacji działających w Grodźcu oraz 
innych ludowych zespołów śpiewaczych 
działających na terenie naszej gminy.

Łucja Furman
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Program konferencji był bardzo bogaty. 
Pierwszego dnia miało miejsce uroczyste 
przywitanie, na którym w gronie reprezen-
tantów różnych muzeów specjalizujących 
się w żeliwie, kolekcjonerów i ekspertów 
z kilku krajów Europy, spotkaliśmy wielu 
starych znajomych i przyjaciół z poprzed-
nich konferencji. Nasza 9 osobowa grupa, bo 
dołączył do nas nasz członek mieszkający 
w Bonn, wyróżniała się jednolitymi koszul-
kami w barwach hutniczych ze znakiem 
naszej Huty, co zresztą zostało natychmiast 
zauważone. Kolejny cały dzień poświęcony 
był sesji naukowej. Wśród wygłoszonych 
referatów na temat twórczości i dorobku 
Schinkela, nasz spotkał się ze szczególnym 
zainteresowaniem, gdyż dotyczył nie tylko 
związków twórcy z Ozimkiem, ale był oka-
zją do zaprezentowania zupełnie nowych, 
nieznanych odkryć. Kolejne dwa dni były 
okazją do zwiedzenia pięknego Muzeum 
Huty w Sayn, opactwa benedyktynów 
w Maria Lach i kościoła parafialnego 
św. Arnulfa w Nickenich (Góry Eifel) z pa-
miątkami po Schinkelu oraz kilku kopalń  
rud żelaza pracujących kiedyś na potrzeby 
nadreńskiego hutnictwa. Prawie wszędzie 
spotykaliśmy ślady działalności pocho-
dzącego z Ozimka, pierwszego dyrektora 
i budowniczego w Sayn, Frantza Moritza. 

Warto przytoczyć choćby pokrótce 
treść referatu, wygłoszonego w imieniu 
Stowarzyszenia i Muzeum Hutnictwa 
w Ozimku, prezentującego zw iązki 
Schinkela z naszą Hutą i pamiątki jakie 
pozostały po nim na terenie naszej osady.

Na wstępie przypomniano genezę po-
wstania Królewskiej Huty Malapane 
i dokonania jej budowniczego i pierwsze-
go dyrektora Johanna Georga Rehdantza. 
Powstanie w 1754 zakładu hutniczego w dzi-
siejszym Ozimku i rok później Królewskiej 
Kluczborskiej Huty w Zagwiździu, miało 
decydujący wpływ na rozwój przemysłowy 
tej wcześniej ubogiej części Śląska, a jak 
się wkrótce miało okazać także powstanie 
nowoczesnego przemysłu środkowej Europy.

Prawdziwa rewolucja śląskiego i pruskie-
go przemysłu rozpoczęła się z chwila objęcia 
stanowiska dyrektora Wyższego Urzędu 

Górniczego we Wrocławiu przez Friedricha 
Wilhelma von Redena. Stało sięto  z po-
lecenia Króla Fryderyka II, z poparciem 
ministra Friedricha Antona von Heinitz. 
Huta Malapane stała się nie tylko pionierem 
przemian, ale swego rodzaju laboratorium, 
w którym zastosowano najnowocześniej-
sze technologie hutnicze na wzór angielski: 
formowanie w piasku, coraz doskonalsze 
techniki nadmuchu, modernizowano kon-
strukcję wielkiego pieca, zastosowano koks, 
rozpoczęto produkcję stali. Wszystko to po-
zwoliło rozpocząć produkcję pierwszych na 
kontynencie maszyn parowych, żelaznych 
mostów, wielkich konstrukcji i maszyn.

Dokonali tego ludzie, którzy zdoby-
te w Malapane doświadczenia wyko-
rzystali potem do budowy kolejnych 
nowoczesnych zakładów na terenie ów-
czesnych Prus: w Gliwicach, Chorzowie 
(Königshütte), Berlinie, Sayn…. To oni 
zakładali odlewnie żeliwa artystycz-
nego przy powstających hutach żelaza…

Johann Friedrich Krigar, urodzony 
w Zagwździu, wychowany i wykształcony 

w Hucie Malapane, uczestniczył od początku 
w budowie Odlewni w Berlinie, a w roku 
1810 został jej dyrektorem. Kiedy w 1818 
Karl Schinkel przystąpił do budowy mo-
numentalnego Pomnika Narodowego na 
berlińskim Kreutzbergu, właśnie Krigarowi 
powierzył on nadzór nad całością realizacji. 
Krigar osobiście zaprojektował całą kon-
strukcję i wspólnie, z pochodzącym także 
z Malapane Stilarskym, odlał wielkie figu-
ry autorstwa Raucha, Tiecka, Wichmanna.

Johanna Wilhelma Ottomara Schulze 
należy uznać za jednego z najważniej-
szych ojców odlewnictwa żeliwa arty-
stycznego w ogóle. Po ukończeniu Szkoły 
Górniczej w Berlinie, w roku 1792 rozpo-
czął pracę w Królewskiej Hucie  Malapane. 
Potem przez wiele lat kierował Hutą 
i Odlewnią w Gliw icach . Gliw ickie 
modele służyły przez następne sto lat 
do  od lewan ia  wspan ia ł ych  dz ie ł . 
Dośw iadczenia Schulze i  Odlew ni 
Żeliwa Artystycznego w Gliw icach, 
pr z ycz y n i ł y  s ię  do  za interesowa-
nia Schinkela żeliwem artystycznym.

prawozdanie z VIII Międzynarodowej Konferencji Miłośników Żeliwa Artystycznego w Sayn 
koło Koblencji w Niemczech

W dniach od 1 do 5 maja 2025 roku odbyła się w Sayn kolejna już, VIII Konferencja Mi-
łośników Żeliwa Artystycznego (warto przypomnieć, że V miała miejsce w Ozimku w 2017 roku). 
Tematem wiodącym tegorocznej sesji naukowej był jeden z największych twórców neoklasycy-
zmu XIX wieku, malarz, rzeźbiarz, architekt, a w końcu minister budownictwa Karl Friedrich 
Schinkel. Jako że był on silnie związany z naszą Królewską Hutą Malapane, i miał liczne związki 
z naszym ośrodkiem, nie mogło nas na tym wydarzeniu zabraknąć. Dzięki patronatowi Burmi-
strza Ozimka Mirosława Wieszołka na konferencję udała się 8 osobowa delegacja Stowarzyszenia 
Dolina Małej Panwi, godnie reprezentując nasze miasto i Muzeum Hutnictwa.

Pomnik Rehdantza w Ozimku z roku 1837. Litografia z roku 1856 i fotografia z lat 30-tych 
XX wieku.
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O Wilhelmie Auguście Stilarskim 
specjalistom nie trzeba wiele opowiadać. 
Przypomnieć warto jedynie: urodzony 
w Malapane, uczył się w Malapane, 
Gliwicach i Berlinie. W opracowywaniu 
nowych wzorów, sztuce modelowania, por-
tretowania i reliefu prześcignął swojego na-
uczyciela Leonharda Poscha. Był nie tylko 
nauczycielem wielu wybitnych twórców 
(wymienić warto chociażby Kalide, Kissa, 
Bayerhausa…), ale także opracował nowe 
metody formowania w piasku i glinianym 
mułku, a przede wszystkim wynalazł sztucz-
kową metodę modelowania. Ta ostatnia 
technika pozwala wykonywać skompliko-
wane, puste w środku, często monumentalne 
odlewy figuralne i jest stosowana do dzisiaj.

Kolejna postać, znany już Franz Moritz, 
wybitny rysownik i projektant, wycho-
wany i wykształcony w Ozimku, uczest-
niczył w budowie nowoczesnych hut 
w Gliwicach, Berlinie, Sayn, a nawet 
w dalekim Królestwie Polskim w okolicach 
Kielc. Wszędzie, gdzie się pojawiał, zakła-
dał odlewnie żeliwa artystycznego. W ko-
lekcji Muzeum w Sayn możemy oglądać 
plakietę noworoczną z 1818 roku, na któ-
rej przedstawiono jego liczne dokonania.

Wszyscy wymienieni, z pewnością byli 
powodem wczesnego zainteresowania 
Karla Friedricha Schinkela Królewską 
Hutą Malapane. Nie wiemy ile razy był 
w Malapane. Wiemy natomiast o co najmniej 
kilku jego podróżach po Śląsku. Kiedy po 
wojnach napoleońskich miasto Wrocław 
przystąpiło do odbudowy bramy i mostu 
oławskiego na fosie miejskiej, Schinkel zgło-
sił własny projekt ich wykonania w żelazie. 
Był autorem koncepcji architektonicznej, 
a autorem rozwiązań konstrukcyjnych był 
właśnie Moritz, pracujący wtedy jeszcze 
w Malapane. Projekt okazał się dla 
Wrocławia za drogi i nie został zreali-
zowany. Pozostały natomiast rysunki 
i komentarze, osobiście wykonane przez 
Schinkela. Przygotowując je, był pod 
wrażeniem zupełnie nowymi możliwo-
ściami projektowymi, jakie daje żelazo.

Następny projekt przeznaczony był już 
dla samego Malapane. Późnoklasycystyczny 
budynek kościoła ewangelickiego pod 
wieloma względami jest unikatowy. 
Zachowane oryginalne rysunki i ko-
mentarze opisują świątynię, jako jedną 
z wczesnych koncepcji późniejszego kościo-
ła wzorcowego (Musterkirche) Schinkela. 

Jeszcze jedno sprawia, że świątynia ta 
jest wyjątkową pamiątką po Schinkelu. 
Nie tylko zaprojektował on budynek, ale 
także wewnętrzne wyposażenie: ołtarz, 
ambonę, rusztowania ławek, kolumny i ba-
lustradę chóru oraz wszystkie ramy okien-
ne. Kilkanaście lat po jego zbudowaniu, 

w pamiętniku z podróży Schinkel napisał: 
„moje ulubione, małe dzieło”. Sam kościół 
zachował się w dobrym stanie, wzbogaco-
ny o dobudowaną w 1859 roku wieżę, za-
projektowaną w podobnym stylu. Mniej 
szczęśliwie potoczyły się losy wyposaże-
nia. W drugiej połowie XIX wieku ołtarz, 
ambonę i ławki wymieniono na drewniane. 
Po Schinkelu pozostały natomiast okna, 
balustrada, kolumny podtrzymujące chór i…

Kiedy przygotowywałem wystąpienie na 
Konferencję w Sayn, ponownie przeglądałem 
najstarsze, często bardzo złej jakości, zdjęcia 
wnętrza kościoła. Ze zdumieniem odkry-
łem, że chrzcielnica, którą od XIX wieku 

uważano za usuniętą, znajdowała się w róż-
nych lokalizacjach świątyni do ostatnich dni 
II wojny światowej. Na podstawie fragmen-
tarycznych, słabych zdjęć udało mi się nawet 
odtworzyć jej wygląd. Czy chrzcielnica ta 
należała do pierwotnego wyposażenia? Czy 
rzeczywiście chodzi o kolejną, dotychczas 
zupełnie nieznaną chrzcielnicę autorstwa 
Schinkela (opisano zaledwie kilka takich 
jego projektów, a ta z ozimeckiego kościoła 
jest stylowo bardzo podobna)? W końcu: co 
stało się z nią po 1945 roku? Na te pytania 
że ten wspaniały zabytek gdzieś się zacho-
wał niestety dotychczas nie udało mi się 
odpowiedzieć. Można mieć jedynie nadzieję, 

Uczestnicy VIII Międzynarodowej Konferencji Żeliwa Artystycznego w Sayn koło Koblencji 
w Niemczech na tle zabytkowej hali odlewniczej z roku 1824

Delegacja z Ozimka: członkowie Stowarzyszenia Dolina Małej Panwi w hutniczych koszulkach
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eraz mamy pewność – Fryderyk 
Wielki był w Ozimku. I Schodni, 
gdzie spotkał niemego sołtysa. 

Historyk Carl Hinrichs  jeszcze przed 
drugą wojną światową przebadał zasoby 
archiwum we Wrocławiu, gdzie znalazł 
korespondencję do dyrygującego ministra 
na Śląsku - Hoyma, a w niej sprawozdanie 
starosty opolskiego Wedella, który towarzy-
szył królowi Fryderykowi Wielkiemu pod-
czas jego podróży inspekcyjnej po Górnym 
Śląsku w roku 1779. 

Oto co Hinrichs wynotował: 
„Przemysł żelazny MALAPANE I 

JEDLITZA [sic!], 20 MAJA 1779

* Na podstawie raportu starosty Wedella 
dla śląskiego ministra prowincji von Hoyma. 
Scheidelwitz, 21 maja 1779.

Gdy król przybył do huty¹, zakład był mu 
niemal obcy. Starosta powiedział: „To jest 
pierwsza huta żelaza, którą Reden [chodzi 
prawdopodobnie o Rehdanza] założył na roz-
kaz Waszej Wysokości.” Król na to: „Tak, tak, 
teraz wiem wszystko. Coś o funkcjonowaniu.”

Starosta poinformował, że budynek, 
w którym znajdował się kościół, nie był 
określany jako pałac, jak to jest w zwyczaju 
na Górnym Śląsku, lecz jako kościół i szko-
ła, i to było dobre, ponieważ król zapytał 
o to i powiedział do księcia dziedzicznego 

Brunszwiku po francusku: „Kościół jest ko-
nieczny i przy tym całkiem ładny.”

Następnie udali się do Jedlic², podczas, 
gdy starosta jechał obok powozu. Kiedy król 
wysiadł, zanim wszedł do domu, zadał dość 
dużo pytań, podczas gdy starosta przedsta-
wiał mu zarządcę.

Król: „Czy zakład jest całkowicie nowy? 
Czy ma połączenie z Malapane? Z czego 
został zbudowany?” 

Odpowiedź: „Powstał dzięki nadwyżkom 
wynikającym ze wzmożonej produkcji od-
lewów amunicyjnych.”

Król: To dobrze, zakład jest ładny,
dobrze zaprojektowany i naprawdę

że ten wspaniały zabytek gdzieś się zachował. 
Mówiąc o Malapane, dzisiejszym Ozimku, 

trudno pominąć jego najważniejszy zabytek: 
oddany do użytku 12 września 1827 roku, 
najstarszy na świecie, w całości wykonany 
z żelaza, łańcuchowy most wiszący, autor-
stwa Karla Schotteliusa. Kiedy 30 lipca 
1832 roku Schinkel, w czasie służbowej po-
dróży po Śląsku odwiedził Malapane, nie 
mógł pozostawić tego dzieła bez komen-
tarza. W pamiętniku z podróży Schinkel 
napisał: „podziwu godny jest neogotycki 
charakter portali mostowych i zadowole-
nie budzi, że przy realizacji tej przeprawy 
konsekwentnie zachowano oś urbanistycz-
ną: most wiszący-kościół ewangelicki, za-
projektowaną przeze mnie w 1819 roku …”. 

Nie był natomiast zadowolony z faktu, 
że projektu nie konsultowano z Wyższą 
Deputacją (Oberdeputation), choć z całą pew-
nością myślał w tym momencie o swojej oso-
bie, gdyż to on  nią kierował. W pamiętniku 
pisał: ”za masywne łańcuchy…, fundamenty 
stoją w niestabilnym podłożu…, sztywne 
zawieszenia…”. Nie we wszystkim miał rację, 
bo czas najlepiej zweryfikował konstrukcję 
mostu, który stoi w niezmienionym kształcie 
do dzisiaj. O tym, że mimo wszystko most 
zachwycił Schinkela, świadczą zachowane 
do dzisiaj rysunki, które polecił wykonać.

To nie koniec związków ówczesnego mi-
nistra z Malapane. Kiedy w 1837 roku posta-
nowiono godnie uczcić pamięć po budowni-
czym pierwszych królewskich hut na Śląsku 
Johannie Georgu Rehdantzu, projekt pomni-
ka wykonał sam Karl Schinkel. Modele przy-
gotował znany gliwicki rzeźbiarz, pracujący 
także w Ozimku Bayerhaus, a formowanie 
i odlew sporządzili hutnicy z Malapane. 
Pomnik stanął w centralnym punkcie parku 
hutniczego na wyspie Rehdantza. Niestety, 
jak kilkanaście innych w Malapane, nie 
przetrwał ostatnich dni II wojny światowej.

Na zakończenie historia dowodząca, że 
wielki twórca nadal jest obecny w Ozimku. 
Jeszcze niedawno na parapecie odlewni 
Huty Małapanew leżały aluminiowe modele 
talerzy na owoce, autorstwa Schinkela. Kiedy 
ktoś z rodziny pracownika Huty miał uro-
dziny: dziadek, babcia, wujek… w drodze do 
pracy zachodził on do hali odlewni i mówił 
w śląskiej gwarze „… odlyj mi tå jednego …” 
(…odlej jeden dla mnie …). Po zakończonej 
zmianie wstępował na odlewnię, aby odebrać 
wspaniały urodzinowy prezent. Dlatego że-
liwne talerze Schinkela wiszą na ścianie w 
wielu domach dzisiejszego Ozimka i okolic.

Dziękując za uwagę, zaprosiliśmy uczest-
ników do odwiedzenia Ozimka. I nie były to 
kurtuazyjne słowa. Konferencje odbywają 
się w różnych miejscach Europy (dotychczas: 
Sayn w Niemczech, Gratz w Austrii, Berlin, 
Coalbrockdale w Anglii, w naszym Ozimku, 

I l s enburg  w n iemieck im Har tzu , 
Büdelsdorf na północy Niemiec, ponow-
nie w Sayn…). O tym gdzie się odbędzie 
w 2027 roku kolejna, decyduje  specjalny 
komitet, złożony z przedstawicieli kilku 
najważniejszych muzeów, specjalizujących 
się w żeliwie. Od 2013 roku my także mamy 
w tym komitecie swoją reprezentację. 2027 
to dla naszego miasta, huty, całej gminy, 
a także dla Śląska, bardzo ważny rok. Wtedy, 
dokładnie 12 września, będziemy obcho-
dzić rocznicę 200-lecia oddania do użytku 
żelaznego mostu wiszącego. Z tego powo-
du, mimo że gościliśmy już Konferencję 
w 2017 roku, właśnie nam przyznano prawo 
jej organizacji. To wielki zaszczyt dla nas 
wszystkich, ale też powód jest bardzo doniosły.

Józef Tomasz Juros

Talerz na owoce, autorstwa Karla Friedricha Schinkela, jaki można spotkać na ścianie mieszkań 
wielu domów w okolicach Ozimka. Ze zbiorów Muzeum Hutnictwa Doliny Małej Panwi w Ozimku
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użyteczny. - Ale czy nie będzie ponownie 
[zarządca] sadził drewna na wykarczowa-
nym obszarze? Dlaczego tak dużo drewna 
zostało ścięte? 

Odpowiedź: Na budowę zakładu, a teren 
miał służyć jako fabryka igieł oraz miejsce 
dla domów dla drwali, węglarzy i tym po-
dobnych, których nadal bardzo brakuje. 

Król: To co innego, dlaczego to nie zo-
stało zrealizowane? 

Odpowiedź: Ponieważ fundusze na to 
nie wystarczyły, a brak odlewania amunicji 
znacznie zmniejszył przychody4. 

Król: Skąd to się wzięło? Odpowiedź: 
Ponieważ mamy do tego własną rudę i mamy 
ją blisko, a inne musimy kupować, przewozić 
dziewięć mil i z trudem musimy znajdować 
rynek zbytu dla kutego żelaza.

Następnie król wszedł do środka, kazał 
przywołać faktora Chuchula, był z niego 
zadowolony, ale chciał uzyskać dokładniej-
sze informacje bezpośrednio od mistrza 
produkcji drutu. Ten pojawił się w cyklo-
powej postaci, dobrze odpowiedział i wyja-
śnił próbki drutu, które starosta wcześniej 
położył w pokoju. 

W końcu król oświadczył: „To bardzo 
dobrze, ale ja nic z tego nie rozumiem”.5

Przypisy: 
¹ Królewska huta żelaza Malapane, za-

łożona w 1754 roku, której głównym celem 
było odlewanie amunicji; dodatkowo pro-
dukowano pręty żelazne, piece na węgiel 
kamienny, blachę żelazną, garnki, kotły i 
inne wyroby. Pod koniec 1775 roku doda-
no warsztat do produkcji drutu. Po prze-
jęciu śląskiego urzędu górniczego przez 
Fryderyka Wilhelma von Redena w 1779 
roku Malapane znacząco się rozwinęła, tak 
że mogła rywalizować z angielską techno-
logią wielkopiecową.

² Huta spłonęła w styczniu 1778 roku i 
została odbudowana. Kluczowe nowe inwe-
stycje Redena obejmowały młot kuźniczy 
oraz młot do produkcji narzędzi, później 
także warsztat do produkcji stali i drutu.

3 Tutaj znajdował się zakład produkcji 
rur stalowych i drutu.  

4 Zamówienia amunicji skończyły się w 
roku 1771 

5 Pomimo skromnej deklaracji króla, jego 
zasługi dla górnictwa i hutnictwa nie ogra-
niczają się jedynie do wyboru wybitnych 
specjalistów, takich jak Heinitz i Reden, 
lecz obejmują także nieustanne wspiera-
nie przełomowych postępów technicznych, 
przede wszystkim uznanie znaczenia węgla 
kamiennego oraz wprowadzenie maszyny 
parowej. Porównaj rozkaz gabinetowy do 
ministra von Heinitza, Köberlitz, 25 maja 
1780: „Zmarły tajny radca Gansauge naka-
zał budowę na swoim polu kopalnianym 

[Altenweddingen w Saksonii Anhalcie] ma-
szyny ogniowej do wypompowywania wody 
z kopalni, czym osiągnięto też dobre efekty. 
Rozwiązanie to było by korzystne zarów-
no w kopalniach w miejscowości Wettin i 
Rothenburg, jak i w tężni soli w Schönbergu 
oraz kamieniołomach w tej prowincji, aby 
pozbyć się wody. Dlatego zlecam Wam, aby 
ktoś kompetentny dokonał oględzin maszy-
ny ogniowej, i zobaczył, co w niej nie działa i 
jak ją usprawnić, aby mogła być używana do 
wypompowywania wody we wszystkich ko-
palniach. Wydajcie odpowiednie polecenia, 
aby zadanie to zostało wykonane, a maszy-
na ogniowa była utrzymywana w dobrym i 
trwałym stanie, o czym oczekuję raportu.”

Tyle Hinrichs o podróży Fritza. 
Trasa podróży
Zaznaczyć należy, że Friedrich zwiedził 

też kilka innych miejscowości podczas tej 
podróży.  Dr. Ernst Pfeiffer w swojej pu-
blikacji o podróżach Fryderyka Wielkiego 
opisuje trasę z roku 1779. 18 maja król wy-
ruszył z Wrocławia do Oławy i Koźla, w 
drugi dzień do Raciborza, Rud i do fabryki 
mosiądzu w Kotlarni. Następnie pozwiedzał 
założone przez siebie kolonie Miedziana, 
Grotowice, Suchy Bór (zganił starostę, że 
kolonia jest źle założona i nakazał jej popra-
wienie) i fabrykę drutu w Jedlicach, kolonię 

Rzędów, Grabie, Bukowo skąd pojechał do 
Kluczborka dokonać oględzin domu dla 
ubogich, który ufundował i przekazał mia-
stu. Wizytę w Kluczborku historyk Karl 
Heinrich Siegfried Rödenbeck opisuje tak: 

„Tutaj król rozmawia wyłącznie z dyrek-
torem miejskiego przytułku dla ubogich, J. P. 
Holzmannem, o wewnętrznym wyposażeniu 
przytułku, który został zbudowany na kró-
lewskie koszt w latach 1777-1778. Na prośbę 
dyrektora, aby król obejrzał wyposażenie, a 
szczególnie działalność manufaktury, mo-
narcha odpowiedział: „Słabość moich nóg 
sprawia, że wspinanie się po schodach jest 
dla mnie zbyt uciążliwe.”

Następnie król wrócił do Wrocławia 
przez Wołczyn, kolonię Piastowice i Brzeg. 

Niemy sołtys Schodni 
Pfeiffer opisuje w swojej publikacji in-

cydent w Schodni, który dziś obrósł już le-
gendami. Fryderyk miał w zwyczaju zaraz 
po wjeździe do miejscowości przepytywać 
lokalne władze o jej stanie. Wjeżdżając do 
Schodni, zauważył stojącego na skraju trak-
tu sołtysa. Zatrzymał wiec powóz i zapytał 
go, jak ta miejscowość nazywa. Ale sołtys 
widocznie króla nie zrozumiał i zamiast od-
powiadać na pytanie, tylko się ukłonił w pas. 

Joanna Ania Mrohs 
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O tym wszystkim opowiedział prezes 
Stowarzyszenia Dolina Małej Panwi Józef 
Tomasz Juros, udzielając również instruk-
tażu strzeleckiego. Strzelano z repliki ka-
rabinu M/1809 do tarczy z elementami 
graficznymi nawiązującymi do wydarzeń 
z historii ozimskiej huty, częstując się 
w trakcie kawą i ciastami przygotowany-
mi przez członkinie Stowarzyszenia, a na 

koniec odbyła się wspólna biesiada przy 
grillu. Rywalizację strzelecką wygrał w 
tym roku Jan Polaczek, który jako jedyny 
spośród strzelających trafił centralnie w 
dziesiątkę, a był to wyczyn tym większy, że 
po raz pierwszy strzelał on z broni czarno-
prochowej. Drugie miejsce ex aequo zajęli 
Leszek Jaremko i Józef Turyński, ale suk-
cesem zakończyli strzelanie wszyscy, którym 

udało się trafić ołowianą kulą do tarczy. 
A że nie jest to łatwa sztuka, przekonali się 
(większość po raz kolejny) uczestnicy jubi-
leuszowego Pikniku Strzeleckiego – wśród 
nich Zastępca Burmistrza Ozimka Marcin 
Widera, który w ostatnią sobotę czerwca 
również odwiedził krasiejowską Myślinkę. 

Janusz Dziuban 

ubileuszowy – XV Piknik Strzelecki Bractwa Strzelców Hutniczych zgromadził w gospodar-
stwie agroturystycznym „Stary Młyn” państwa Drzymałów w krasiejowskiej Myślince około 
50 uczestników. Pasjonaci strzelectwa i lokalnej historii przyjechali tutaj 28 czerwca, by w 

przyjacielskiej atmosferze spędzić sobotnie popołudnie, sprawdzając swoje umiejętności w strze-
laniu z broni czarnoprochowej wytwarzanej m.in. w Królewskiej Hucie Małapanew, a później w 
fabryce w Krasiejowie. W latach 1809-1853 wyprodukowano tutaj łącznie kilkadziesiąt tysięcy 
sztuk broni czarnoprochowej, która była używana w wojnach napoleońskich, w dużym stopniu 
decydując o sile ogniowej armii pruskiej na polu walki. Była też używana podczas wojny secesyj-
nej w Stanach Zjednoczonych, dokąd w drugiej połowie XIX w. wyeksportowano z Europy całe jej 
nadwyżki. Jeszcze długo później wykorzystywali ją do polowań amerykańscy farmerzy. 
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W
dniu 4 lipca 2025 roku w kole 
DFK Krzyżowa Dolina odby-
ło się wyjątkowe wydarzenie – 

spotkanie literackie dla dzieci połączone 
z nocowaniem w pomieszczeniach koła 
DFK. Celem inicjatywy było promowanie 
czytelnictwa wśród najmłodszych, roz-
wijanie wyobraźni oraz integracja dzieci 
poprzez wspólną zabawę i aktywności 
edukacyjne.

Wydarzenie rozpoczęło się o godzinie 
19:00. Na początek uczestnicy wzięli udział 
w krótkich zajęciach integracyjnych i grach 
ruchowych, które pomogły im się poznać 
i poczuć swobodnie. Następnie dzieci miały 
okazję posłuchać bajki czytanej w języku 
niemieckim przez zastępcę burmistrza 
Marcina Widerę – była to klasyczna opo-
wieść pt. „Der Froschkönig”, która wzbudziła 
wiele emocji i zachęciła do rozmowy o ma-
rzeniach, dobroci i wartościach.

Po czytaniu odbyła się krótka dyskusja 
– dzieci dzieliły się swoimi przemyśleniami 
na temat bajki i wymieniały się ulubionymi 
książkowymi bohaterami. Następnie wzięły 
udział w warsztatach plastycznych, podczas 
których wykonały pracę do wysłuchanej 
bajki. 

Następnie dzieci razem z animatorami 
bawiły się w gry bieżne i zręcznościowe- 
a wszystko odbywało się w przyjemnej at-
mosferze ciepłego letniego wieczoru.

Później dzieci zjadły sytą kolację, przygo-
towaną przez opiekunki wydarzenia. Odbyło 
się rownież wieczorne kino bajkowe, a po 
nim dzieci przygotowały swoje miejsca do 
spania w dawnej szkole. Nocowanie w miej-
scowym kole DFK było dla uczestników 
wielką atrakcją – dzieci zgodnie przyznały, 
że była to dla nich niezapomniana przygoda.

Rano, po porannej gimnastyce i wspól-
nym śniadaniu, dzieci odebrały pamiątko-
we dyplomy, ilustrowaną książeczkę czy-
taną poprzedniego wieczoru zawierającą 
tematyczne kolorowanki oraz pamiątko-
we gadżety. Całość zorganizowana została 
przez Towarzystwo Społeczno-Kulturalne 
Niemców na Śląsku Opolskim, a sfinansowa-
ne przez Ministerstwo Spraw Wewnętrznych 
RFN i Ministerstwo Spraw Wewnętrznych 
i Administracji w Warszawie. 

Organizacja nocowania z bajką okazała 
się sukcesem, a pozytywne reakcje uczest-
ników i ich rodziców zachęcają do kontynu-
owania tej inicjatywy w przyszłości.

Ingryda Majnusz 
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W
sobotnie popołudnie, 5 lipca  
grupa mieszkanek Krasiejowa 
wzięła udział w plenerze ma-

larskim i spotkaniu ze znanym opolskim 
artystą Romanem Schmelterem w ra-
mach zajęć LernRaumu. 

Piękna pogoda sprzyjała pracom malar-
skim i dawała natchnienie uczestniczkom. 
Pan Roman wprowadził nas w tajniki pracy 
artysty, mówił o narzędziach, mieszaniu 
farb i sposobie ich nakładania. Po wzmoc-
nieniu się filiżanką kawy i świeżutkimi 
drożdżówkami zadbałyśmy o nasze stoły 
i zwiewne sukienki chroniąc je przed po-
brudzeniem folią i przystąpiłyśmy z entu-
zjazmem do pracy. 

Podzieliłyśmy się na dwie grupy, jedne 
panie malowały barwne kwiaty nawiązując 
do pięknej pogody i barw lata, a inne, kie-
rując się sugestią Pana Romana malowały 
elementy marynistyczne marząc o wypo-
czynku nad morzem.  Na obrazach miesza-
ły się wielorakie odcienie zieleni, turkusu 
rozświetlone białą barwą falującego morza 
czy chmur na niebie, a czasami żaglówki 
kołyszącej się na wodzie.

Na szkolnym placu było żywiołowo, ra-
dośnie, ale panowała też atmosfera napięcia, 
bo nie wiedziałyśmy,  jakie wrażenie arty-
styczne  zrobią nasze obrazy. Panie malujące 
kwiaty bawiły się kolorami żółtych, czer-
wonych i pomarańczowych odcieni. Jedna 
z pań zapragnęła namalować zimowe drzewa, 

taką miała wizję na ściany swego pokoju. 
Wszystkie prace były inspirujące i cieka-
we. Serdecznie dziękujemy Pani Karinie 
Piontek za koordynację spotkania i przy-
gotowanie poczęstunku, Panu Romanowi 
Schmelterowi za cenne artystyczne wska-
zówki, inspiracje i stworzenie miłej atmos-
fery do twórczej pracy uczestniczek warszta-
tów oraz Radzie Sołeckiej za wypożyczenie 
stołów. Plac przed szkołą tonący w zieleni 
i promieniach słońca okazał się wspaniałym 
tłem do naszych obrazów.

Zajęcia LernRaumu prowadzone były 
dwujęzycznie i były okazją do podszlifo-
wania języka niemieckiego w zakresie 
słownictwa związanego z malarstwem. 
Projekt jest realizowany przez Fundację 
Rozwoju Śląska w partnerstwie z Domem 
Współpracy Polsko-Niemieckiej i Związkiem 
Niemieckich Stowarzyszeń Społeczno-
Kulturalnych w Polsce. 

 Sylwia  Widawska

10
czerwca swój jubileusz kapłań-
stwa obchodził, pochodzący 
z Krzyżowej Doliny, ksiądz 

Mariusz Sobek. 
W jego rodzinnej parafii, w Krasiejowie 

odbyła się z tej okazji uroczysta msza święta, 
która była wyrazem wdzięczności dla rodzi-
ny, przyjaciół, wychowawców i wszystkich, 
którzy wspierali kapłana od początku jego 
drogi. 

Ksiądz Mar iusz urodzi ł  s ię  28 
października 1975 roku w Ozimku. 
W 2000r. ukończył Wydział teologicz-
ny Uniwersytetu Opolskiego. Służył jako 
wikariusz w parafiach: Oleśnie (2000-
2004), Podwyższenia Krzyża w Strzelcach 
Opolskich (2004-2005), Głogówku (2005-
2010), Raciborzu, Św. Mikołaja (2010-2014). 
Kapłan w latach 2014-2015 był rezydentem 
w parafii św. Karola Boromeusza w Opolu, 
a od 2015 roku pełni funkcje proboszcza 
w Zawadzie. 

W latach 2007-2022 ksiądz Mariusz 
był  Członk iem Rady Kapłańsk iej , 
a w latach 2007-2022 diecezjalnym 

duszpasterzem Dzieci Maryi. W latach 2010-
2014 ksiądz Mariusz Sobek był też dyrek-
torem Diecezjalnego Domu Formacyjnego 
w Raciborzu-Medoni. Od 2010 r. jest die-
cezjalnym moderatorem Żywego Różańca. 

Gratulujemy jubileuszu i życzymy wielu 
łask Bożych na kolejne lata posługi. 

Łucja Furman
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U
czestnicy sekcji plastycznej po raz 
kolejny udowodnili, że młodzie-
żowa twórczość może zachwycać 

dojrzałością, wrażliwością i doskonałym 
warsztatem. 1 czerwca, podczas uro-
czystej gali w Muzeum Wsi Opolskiej 
w Bierkowicach, odbyło się wręczenie na-
gród w wojewódzkim konkursie plastycz-
nym „MISTRZ-UCZEŃ. Barwy dawnej 
Wsi” - i był to dzień pełen powodów do 
dumy.

Zadaniem uczestników było uchwyce-
nie kolorów i nastroju dawnej wsi, inspi-
rowanych zabytkowymi chatami i krajo-
brazem skansenu. Młodzi artyści mierzyli 
się z tematyką tradycji, historii i wiejskiej 
codzienności, a efekty ich pracy przerosły 
oczekiwania jury.

W gronie nagrodzonych znalazły się:
• Aniela Dudek oraz Wiktoria Kania, 

które zdobyły pierwsze miejsca w swoich 
kategoriach wiekowych;

• Weronika Grzybek, która zajęła drugie 
miejsce;

• a wyróżnienia otrzymali: Alicja Kopeć, 
Zuzanna Grabowska, Roksana Hablützel, 
Daria Fehyr, Jan Garbas, Wojciech 
Kamala, Łucja Rapińska, Jan Sznicer 
oraz Karolina Jonczyk.

Ich prace zachwyciły nie tylko kompozy-
cją i kolorem, ale przede wszystkim umiejęt-
nością uchwycenia ducha wiejskiego pejzażu 
i atmosfery minionych czasów.

To kolejny dowód na to, jak ważna jest 
rola inspirującego pedagoga – Agnieszka 
Jarocka od lat z pasją wspiera rozwój mło-
dych talentów, ucząc ich nie tylko techniki, 
ale i artystycznej wrażliwości.

Gratulujemy wszystkim uczestnikom 
i laureatom – ich sukces to powód do dumy 
nie tylko dla nauczycieli i rodziców, ale dla 
całej lokalnej społeczności!

      
Barbara Nowak

27
czerwca w przestrzeni wy-
stawienniczej odbył się wy-
jątkowy wernisaż wystawy 

pt. "Kuratorium", przygotowanej przez 
grupy plastyczne prowadzone przez 
Agnieszkę Jarocką oraz Barbarę Zabawę. 
Wydarzenie było zwieńczeniem całorocz-
nej pracy młodych artystów, a jednocze-
śnie barwnym i radosnym podsumowa-
niem sezonu artystycznego.

Tematem przewodnim wystawy stał się 
kurnik - ale nie byle jaki! Zwiedzający mogli 
podziwiać m.in. portrety kurzych przod-
ków, kurzą galerię sztuki oraz scenki z życia 
kurnika - wszystko przedstawione z dużą 
dawką humoru, pomysłowości i artystycznej 
wrażliwości.

Wieczór uświetnił występ młodych arty-
stów, którzy wcielili się w role rozmaitych 
zwierzątek odwiedzających słynną kwokę 
z wiersza Jana Brzechwy. Ich interpretacja 
pełna była ekspresji, teatralnego wdzięku 
i dziecięcej radości - widzowie nie kryli 
uśmiechów i wzruszeń.

W duchu przewrotnego „kuratorskiego” 
humoru, poczęstunek również wpisywał 
się w temat wystawy - goście mogli skosz-
tować (prócz słodkich jajeczek czy ciastek 
w kształcie kury) pysznych kanapek 

z jajkiem sadzonym, które cieszyły się du-
żym powodzeniem.

Wystawę "Kuratorium" można oglądać do 
końca lipca. To świetna okazja, by zanurzyć 
się w świat sztuki widziany oczami młodych 

twórców, gdzie kury zyskują nowe życie jako 
bohaterki portretów, artystki i społeczne 
komentatorki. Serdecznie zapraszamy!

   Barbara Nowak



20 KULTURAlipiec 2025

uch i ćwiczenia fizyczne są bar-
dzo ważne dla ciała i ducha. 
Wydawałoby się, że nie trzeba o 

tym już przypominać, a jednak warto da-
wać przestrzeń dla aktywności na świe-
żym powietrzu. Z tego względu, już po raz 
drugi odbyły się „W rytmie ognia i natury, 
czyli plenerowe spotkania z ruchem”. 

Wydarzenie miało miejsce 28 czerwca, na 
tarasie Domu Kultury w Ozimku w bliskim 
kontakcie z przyrodą. Gościliśmy pięć in-
struktorek, które poprowadziły 45-minuto-
we zajęcia skupiając się na swojej dziedzinie 
i przekazując jak największą wiedzę wszyst-
kim uczestniczkom. Było to istne zgroma-
dzenie miłośników aktywności fizycznej 
ćwiczące pod okiem pięciu doświadczonych 
prowadzących. 

Rozpoczęliśmy od dynamicznych za-
jęć „Partner Jogi”, które poprowadziła 
Małgorzata Błońska, joginka z 15-letnim 
doświadczeniem. Elementem tych zajęć była 
akro joga, ruch na wesoło oraz masaż tajski. 
Niektóre pozycje były wyzwaniem, jednak 
uczestniczki dzielnie stawiły im czoła. 

Następnie pałeczkę przejęła Magdalena 
Michoń z MagFit Studio, serwując trening 
zdrowotny nasycony elementami pilatesu. 
Celem jej zajęć było uzyskanie przyjemno-
ści z ruchu, skupienie się na świadomym 
oddechu i płynnym ruchu ciała.

Kolejne zajęcia przeprowadziła Marzena 
Pomajda, specjalizująca się w Jodze Nidrze 
i Yin Jodze. Jej zajęcia, „Slow Flow”, opierały 
się na delikatnym ruchu, który pozwalał na 
głębokie połączenie z żywiołami obecny-
mi wokół oraz ich wpływem na nasze ciała 
podczas ćwiczeń.

Roksana Iwańska-Kutypa, doświadczona 
fizjoterapeutka, m.in. instruktorka pilates i 
zdrowego kręgosłupa, skupiła się na stawie 
biodrowym. Podczas zajęć zadbała o to by 
wzmocnić i otworzyć biodra uczestniczek, 
przekonując, że biodro odgrywa kluczową 
rolę w utrzymaniu pionowej pozycji naszego 
ciała.

Na końcu odbyły się zajęcia Irminy 
Włoch-Dubiel z ZOKO Balans: Joginki, ma-
sażystki, prawie za chwil kilka psycholożki, 
mindfullnesski, fizjospecjalistki fitpilateski, 
facylitatorki energii Kundalini – jak sama 
mówi o sobie. Irmina przekonała ćwiczące 
do założenia opasek na oczy i zaufania jej 
komendom oraz swojemu ciału, co okazało 
się być ciekawym i magicznym doświad-
czeniem.

Po intensywnych ćwiczeniach nadszedł 
czas na spotkanie integracyjne przy pa-
lenisku. Marzena Pomajda poprowadziła 
rozmowę na temat „Ajurwedy, jako swoistej 
instrukcji życia”. Spotkanie stanowiło natu-
ralną kontynuację jej praktyki „Slow Flow”, 

pogłębiając w ten sposób zagadnienie żywio-
łów i ich wpływu na nasze życie.

Organizatorzy zadbali o komfort uczest-
ników oferując orzeźwiającą herbatę mięto-
wą czy pobudzającą kawę, a także zdrowe 
przekąski. Przedsięwzięcie było doskonałą 

okazją do pobudzenia ciała i umysłu, wzmoc-
nienia mięśni, a także wykonania kroku do 
osiągnięcia wewnętrznej harmonii.

Tatiana Kowalczyk
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W
d n iac h  18 –2 2  c z e r wc a 
2025  rok u zespó ł  t an-
cerek O-mega z Ozimka 

r e p r e z e n t o w a ł  n a s z ą  g m i n ę 
oraz Polskę podczas Mistrzostw
 i Pucharu Europy Mażoretek IFMS, 
które odbyły się w malowniczym 
Novigradzie w Chorwacji. W wydarzeniu 
wzięły udział zespoły z wielu europej-
skich krajów, prezentując choreografie 
na najwyższym poziomie artystycznym 
i technicznym.

Nasza reprezentacja, dzięki ogromnemu 
zaangażowaniu, systematycznym trenin-
gom i całorocznej pracy, wróciła do Polski 
z imponującymi osiągnięciami. Zespół 
O-mega I zdobył złoty medal i tytuł Mistrza 
Europy w kategorii mini mix juniorki, sre-
bro w kategorii show oraz czwarte miejsce 
w kategorii scena pompon juniorki. Z kolei 
O-mega Royal wywalczył srebro i tytuł I 
Wicemistrza Europy w kategorii scena pom-
pon seniorki oraz złoty medal w kategorii 
show.

Wyjątkowym przeżyciem był wieczorny 
przemarsz zespołów uliczkami Novigradu, 
który stworzył atmosferę jedności i radości. 
Pomiędzy startami był też czas na relaks 
nad morzem, poznawanie uroków miasta 
i integrację z innymi polskimi zespołami.

Wyjazd zrealizowano w ramach progra-
mu „Kultural-NIE uzależnieniom” dzięki 
wsparciu Burmistrza Ozimka Mirosława 
Wieszołka, Gminy Ozimek, Domu Kultury 
w Ozimku a także dzięki wsparciu okolicz-
nych firm.

Dziękujemy za zaufanie i możliwość re-
prezentowania naszej gminy i kraju na are-
nie międzynarodowej. To dla nas ogromna 
duma i motywacja do dalszej pracy.

Natalia Grochol
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om Kultury w Ozimku po raz ko-
lejny stał się miejscem wyjątko-
wego spotkania z kulturą i sztuką 

– a to za sprawą Nocy Muzeów. W tym 
roku miała formę trójczęściowego wyda-
rzenia, rozciągniętego na dwa miesiące. 
Pierwsza część odbyła się jeszcze w maju, 
natomiast dwie kolejne – już w czerwcu. 
Wszystkie spotkania zorganizowano w 
godzinach wieczorno-nocnych, co nadało 
wydarzeniu niepowtarzalny klimat. 

Noc Muzeów w Ozimku miała w tym 
roku szczególny charakter – stanowiła 
podsumowanie roku artystycznego dla 
sekcji plastycznych, prowadzonych przez 
Agnieszkę Jarocką oraz Barbarę Zabawę. 

Dzieci, młodzież i dorośli mieli okazję 
wziąć udział w licznych aktywnościach, 
które łączyły sztukę, zabawę i integrację. 
W programie znalazły się m.in. gry spraw-
nościowe, zadania logiczne, malowanie 
wspólnego muralu, a nawet widowiskowa 
wojna na poduszki! Wszystko to w radosnej 
atmosferze, sprzyjającej twórczej ekspresji 

i budowaniu relacji między uczestnikami. 
Pomimo zmęczenia, wielu z uczestników 
nie chciało tracić cennych chwil i „objęcia 
Morfeusza” omijało szerokim łukiem.

Wieczorne spotkania w Domu Kultury 
pokazały, jak wiele radości może przynieść 

wspólne działanie artystyczne – niezależnie 
od wieku, a kultura ma moc przyciągania – 
nawet po zmroku.

      
Barbara Nowak

Dom Kultury oraz Miejska i Gminna Biblioteka Publiczna w Ozimku

data godz. miejsce nazwa imprezy organizator

02.08
(sobota) 09:00-13:00 Grodziec, filia 

MiGBP Dyżur biblioteczny Filia Biblioteczna w Grodźcu

02.08
(sobota) 15:00 Grodziec - 

stadion LZS
Orkiestra Dęta i soliści Power of Sound - 
występ na festynie letnim

Sołtys wsi Grodziec, 
Rada Sołecka w Grodźcu

09.08
(sobota) 16:00

Dom Kultury 
w Ozimku, 
sala 24

Orientalne warsztaty muzyczno-taneczne Dom Kultury w Ozimku

09.08
(sobota) 09:00-13:00 Szczedrzyk

filia MiGBP Dyżur biblioteczny Filia Biblioteczna w Szczedrzyku

18.08
(poniedziałek) 09:00-12:00 Plac przed 

Domem Kultury Akcja poboru krwi HDK PCK

23.08
(sobota) 08:00-12:00 Dom Kultury 

w Ozimku Dyżur biblioteczny
Miejska i Gminna Biblioteka 
Publiczna

29.08
(piątek) 17:00 Dom Kultury 

w Ozimku

Ozimek okiem kobiety - wernisaż 
wystawy Maugi Houba-Hausherr 
oraz dorosłej sekcji plastycznej

Dom Kultury w Ozimku

31.08
(niedziela) Niemodlin

Przemarsz i koncert Ozimskiej 
Orkiestry Dętej na Dożynkach 
Powiatowych w Niemodlinie

Powiat Opolski,
Gmina Niemodlin

31.08
(niedziela) 16:00-19:00 Dom Kultury 

w Ozimku
 V Festiwal bajkowy dla dzieci i młodzieży 
Gminy Ozimek

Stowarzyszenie na rzecz rozwoju 
talentów "Akces"

Wystawy: 
 „Peregrynacja” – wystawa MiGBP – zdjęcia Jakuba Łabędzkiego
„Śladami mistrzów” – mini wystawa sekcji plastycznych
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13
czerwca 2025 roku w „Trójce” 
odbyło się  Wielkie Czytanie 
dla uczniów klas czwartych 

z okazji jubileuszu Tysiąclecia Korony 
Polskiej. Głównym bohaterem tegorocz-
nego czytania był oczywiście Bolesław 
Chrobry, pierwszy koronowany król 
Polski. 

Literackim narratorem tego wydarze-
nia stała się wicedyrektor Szkoły, Pani 
Małgorzata Korniak, komentatorem - dy-
rektor SP3, Pani Jolanta Bajor, a w rolę 
króla wcielił się ksiądz proboszcz, Marian 
Demarczyk . Tekstowym źródłem j opo-
wieści o losach dorastającego Bolka był 
cytowany przez p. wicedyrektor „Mały po-
czet królów dla dzieci”, który niejako spinał 
wystąpienia czytających gości. Syn polskie-
go księcia Mieszka i czeskiej księżniczki 
Dobrawy marzył, że na swoje postrzyżyny 
w wieku siedmiu lat - dostanie w prezencie 
od rodziców - konia i zbroję. Rzeczywistość 
jednak okazała się inna. Owszem, postrzy-
żyny się odbyły, ale Mieszko, po zwycięskiej 
bitwie pod Cedynią, musiał dostarczyć syna 
na dwór cesarski jako zakładnika swojej 
wierności. Mały Bolek odgrażał się, że po-
bije Niemców, a jak się okazało... podbił 
ich serca. Jako małe dziecko spotkał się 
ze światem wielkiej polityki, nauczył się 

języka niemieckiego i zawarł wiele przy-
jaźni, które zaowocowały, gdy po śmierci 
ojca w 992 r., stał się władcą Polski. W roku 
1000 przybył z pielgrzymką do grobu św. 
Wojciecha w Gnieźnie  młody cesarz, Otton 
III. Zachwycony gościnnością, z jakim przy-
jął go Bolesław, podczas uczty włożył mu na 
głowę swój diadem i podarował włócznię św. 
Maurycego, symbol władzy. O tym wydarze-
niu opowiedziała dzieciom tekstem Grażyny 
Bąkiewicz, pt. „Srebrny dzban”, p. dyrektor. 
Była to pierwsza, symboliczna koronacja 
polskiego księcia. Jednak na prawdziwą 
musiał poczekać jeszcze 25 lat. Młodym 

słuchaczom przeczytał o niej ks. proboszcz 
z książki Pawła Wakuły - „Jak zostałem 
królem. Bolesław Chrobry”.  Uroczysta ko-
ronacja odbyła się 18 kwietnia 1025 roku, 
na miesiąc przed śmiercią króla Bolesława, 
którego potomni nazwali Chrobrym, czyli  
odważnym i... Wielkim, bo zostawił po sobie 
królestwo, z którym liczyła się cała Europa.

Czwartoklasiści serdecznie podziękowali 
szanownym lektorom za ich przybycie oraz 
bardzo interesujące wystąpienia, których
z wielką uwagą i ciekawością wysłuchali.

Beata Misiura

zkoła Podstawowa w Krasiejowie 
ma powody do dumy – zajęła pierw-
sze miejsce w prestiżowym, ogólno-

polskim programie edukacyjno-ekolo-
gicznym „rePETujemy”! To osiągnięcie 
jest wynikiem kilkumiesięcznej pracy, 
zaangażowania oraz pasji całej społeczno-
ści szkolnej, a szczególne wyrazy uznania 
należą się nauczycielkom – Pani Elżbiecie 
Pisuli-Bienieckiej i Pani Katarzynie 
Żyłce – które były koordynatorkami pro-
jektu, oraz Pani Dyrektor Szkoły, która 
zainspirowała do działań.

Program „rePETujemy” to ogólnopolska 
inicjatywa promująca postawy proekologicz-
ne wśród dzieci i młodzieży. Jej głównym 
celem jest edukacja w zakresie segregacji 
odpadów, recyklingu oraz odpowiedzialnej 
konsumpcji.

W ramach realizacji programu uczniowie 
pokazali jakie wcześniej prowadzili dzia-
łania edukacyjne zarówno w szkole, jak 
i poza jej murami. Organizowano warsztaty, 
konkursy plastyczne, pokaz mody z odpadów.

Podczas wyzwań- zadań uczniowie przy-
gotowali również plakaty, filmy, wiersz, ko-
miks i piosenkę, które koordynatorki zamie-
niały w  prezentacje multimedialne.

– Największym sukcesem nie jest sama 
nagroda, ale to, że udało nam się zaszczepić 
w uczniach prawdziwą troskę o środowisko 
naturalne. To wiedza i wartości, które zostaną 
z nimi na całe życie – mówi Pani Katarzyna 
Żyłka.

– To był niesamowity czas – pełen nauki, 
radości, współpracy i pozytywnej energii . 
Uczniowie pokazali, że są gotowi działać dla 
dobra naszej planety – dodaje Pani Elżbieta  
Pisula-Bieniecka.

Dzięki pracy uczniów, nauczycieli 

i rodziców, szkoła zdobyła I miejsce, po-
konując dziesiątki placówek z całej Polski. 
Nagroda to nie tylko prestiż, ale również 
realne wsparcie dla szkoły – m.in. pomoce 
dydaktyczne, sprzęt edukacyjny i certyfikat 
potwierdzający działania szkoły.

Serdecznie gratulujemy wszystkim za-
angażowanym stworzenia projektu, który 
pokazuje, jak wiele możemy osiągnąć, dzia-
łając razem z troską o naszą planetę.

Elżbieta Pisula-Bieniecka 
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W
dniach 16-18 maja ucznio-
wie Szkoły Podstawowej 
nr 3 w Ozimku wraz z na-

uczycielkami, Panią Marzeną Wolicką- 
Mazurkiewicz i Panią Małgorzatą 
Dziewulską -Stefan rozpoczęli czwar-
tą odsłonę projektu polsko-czeskiego 
„Divadlo a tradice”, który jest współ-
f inansowany ze środków progra-
mu Interreg Czechy-Polska 2021-2027 
w ramach Funduszu Małych Projektów 
Euroregionu Pradziad, tym razem re-
alizowaną w czeskim Rymarovie, który 
powitał ich słońcem, darując energię do 
twórczego działania.

AKT IV
Scena I
Po niezwykle serdecznym przywitaniu 

z czeskimi kolegami i ich opiekunami 
uczestnicy projektu udali się do gmachu 
szkoły, gdzie miały miejsce warsztaty tkania 
szypułkowego, podczas których poznawali 
tradycyjną technikę tkacką polegająca na 
tworzeniu tkanin z cienkich, splecionych ze 
sobą pasemek materiału, zwanych szypułka-
mi. Tym samym w parach polsko-czeskich 
rozpoczęli pierwszy etap tworzenia podu-
szeczek. Starannie dobierali kolory, które 
również podkreślały charakter ich wyrobu 
i osobowość jego twórców. Ten pełen emocji 
dzień zakończył wspólny wieczór przy grach 
planszowych, który stał się okazją do wspa-
niałej zabawy i integracji młodzieży.

Scena II 

Rano uczestnicy projektu udali się do 
Muzeum Tekstyliów mieszczącego się w bu-
dynku dawnej fabryki włókienniczej Hedva 
Cesky Brokat. Znajduje się w nim ekspo-
zycja przedstawiająca historię produkcji 
tekstyliów regionu Rymarov od średniowie-
cza do czasów współczesnych. Z ogromnym 
zainteresowaniem oglądali dawne maszyny 
tkackie, podziwiali prace lokalnych tkaczy, 
w tym bogato zdobione ornaty jedwabne 
używane przez księży, gościli w sklepie 
z krawatami, którego wnętrze zaprojek-
towano w styli art deco, dotarli także do 
pokoju, którego ściany zostały wyścielone 
jedwabiem.  

Następnie przenieśli się do budynku 
szkoły, by z pasją realizować nowe, kreatyw-
ne przedsięwzięcia. Wykorzystując owczą 
wełnę, filcowali kuleczki, ozdoby do bre-
loczków, broszki, kolczyki oraz niezwykłe 
postaci zwierząt czy ludzi. Przygotowywali 
także mydełka do peelingu, które ozdabiali 
kolorowymi pasmami włóczki oraz koń-
czyli rozpoczęte wcześniej tkackie prace. 
Wszystkie przedsięwzięcia tak bardzo po-
chłonęły uczestników warsztatów, że nie 
odczuli kilkugodzinnego upływu czasu, 
a stworzone przez nich prace zachwyciły 
czeskich animatorów. Dzień zakończyli, re-
laksując się w Aquaparku.

Scena III  
 Trzeci dzień był równie atrakcyjny jak 

poprzednie. Tym razem młodzież  skupiła 
się na tworzeniu bransoletek ze sznurka, 

które upiększała brązowymi koralikami. 
Naturalna biżuteria stała się więc piękną 
ozdobą ich dłoni. Spotkanie polskich i cze-
skich uczestników projektu zwieńczono 
wspólną, pamiątkową fotografią.

EPILOG 
 Projekt polsko - czeski „Divadlo

 a tradice” był niesamowitym doświad-
czeniem. Wspólne działania podejmowane 
z rówieśnikami z Czech pozwoliły na przeła-
manie bariery językowej, pomogły w nawią-
zaniu nowych przyjaźni, uczyły tolerancji 
i otwartości na innych, a przede wszystkim 
pozwoliły na poznanie kultury oraz tradycji 
czeskich i polskich. 

(oklaski) 
KURTYNA W DÓŁ
Koordynatorki projektu, Marzena 

Wolicka - Mazurkiewicz i Małgorzata 
Dziewulska-Stefan, składają serdeczne po-
dziękowania Pani Karolinie Dubikowskiej 
reprezentującej Urząd Miasta i Gminy 
w Ozimku za czuwanie nad realizacją pro-
jektu i świetną współpracę oraz Dyrekcji 
Szkoły Podstawowej nr 3 w Ozimku, Pani 
Jolancie Bajor, Pani Iwonie Wałędze-
Wójcik oraz Pani Małgorzacie Korniak, 
za wsparcie i pomoc w realizacji wszystkich 
projektowych działań. Dziękujemy także na-
szym uczniom – uczestnikom projektu - za 
ciekawość świata, twórczą pasję i wzorową 
postawę.    

Marzena Wolicka - Mazurkiewicz

Projekt „Teatr i tradycje/ Divadlo a tradice” współfinansowany ze środków programu Interreg Czechy - Polska 2021-2027 
w ramach Funduszu Małych Projektów Euroregionu Pradziad
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W
PSP1 uroczyście pożegnali-
śmy rok szkolny i rozpoczęli-
śmy wakacje. Nasi wspaniali 

ósmoklasiści pożegnali się ze szkołą 
i tanecznym krokiem Poloneza weszli 
w nowy etap swojego życia. 

Towarzyszyli im rodzice i dziadkowie, 
nauczyciele i pracownicy szkoły. Uroczystość 
zaszczycili swoją obecnością Burmistrz 
Ozimka Mirosław Wieszołek i ksiądz 
proboszcz Marian Demarczyk , a także 
panie Jolanta Jędrzejczyk - wizytator 
z Kuratorium Oświaty w Opolu oraz 
Kamila Jakubowska-Pytel - przewodni-
cząca Rady Rodziców naszej szkoły. Licznie 
przybyli rodzice i rodziny naszych uczniów, 
którzy razem z nami zechcieli świętować te 
miłe chwile. Po pięknych przemówieniach 
przyszli absolwenci złożyli ślubowanie na 
sztandar szkoły, a potem nastąpiło prze-
kazanie sztandaru uczniom klasy siódmej. 
Uczniowie otrzymali nagrody książkowe za 
wyniki w nauce, zostały wręczone stypendia 
dla najlepszych uczniów, dyplomy za osią-
gnięcia sportowe i za ofiarność oraz poświę-
cenie w szkolnym wolontariacie, nagrodzono 
najlepszych czytelników szkoły. Dyrektor 
Małgorzata Wronowska wręczyła nagro-
dy uczennicom: Emilii Włoch i Izabeli 
Rolce za najlepsze wyniki w nauce, powy-
żej 5,80. Burmistrz Mirosław Wieszołek 
wręczył stypendia naukowe. Dyrektor 
Małgorzata Wronowska przekazała dwie 
statuetki PRYMUSA PSP1 W OZIMKU 
uczennicom: Liliannie Błażejewskiej
i Aleksandrze Wiernej. Rodzice uczniów 
klasy ósmej otrzymali Listy Gratulacyjne i 
Podziękowania, a w ich imieniu wystąpiła 

Pani Barbara Krawczuk, która ze wzru-
szeniem podziękowała za te osiem wspa-
niałych, wspólnych lat. Uczniowie klasy 
7a podarowali śliczne upominki swoim 
starszym koleżankom i kolegom. Dla 
nich też wystąpiły uczennice z klasy 6a: 
Nikola Widziszowska i Joasia Nalepa
w żywiołowym tańcu oraz uczniowie klasy 
7a: Milena Dobrowolska, Paulina Płachta, 
Zosia Oleś i Kirył Naumenko (gitara, 
śpiew) w nostalgicznej piosence. Na zakoń-
czenie uczniowie klasy ósmej zagrali na gi-
tarach: Julia Krawczuk i Zuzia Mirowska, 
zaśpiewali piosenki, by pożegnać się ze szko-
łą ... śpiewająco i wzruszająco. Ósmoklasiści 
wręczyli kwiaty i podziękowania na ręce 
Pani dyrektor, kwiaty oraz podziękowania 

nauczycielom, pracownikom administracji 
i obsłudze szkoły, ale przede wszystkim 
pożegnali się ze swoją długoletnią wycho-
wawczynią, Panią Grażyną Łygą. Pani Łyga 
życząc swoim wychowankom powodzenia 
i sukcesów, powiedziała, że "na świadec-
twie nie ma ocen za wytrwałość i odwagę, 
za empatię i przyjaźń, za kreatywność i po-
czucie humoru, za trudne decyzje i pokorę, 
bo świadectwo to papier, a człowiek to opo-
wieść!" Drodzy ósmoklasiści, niechaj Wasza 
opowieść będzie najpiękniejsza! 

Pięknych wakacji życzy wszystkim 
Jedynka!

Grażyna Świercz
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agia nocnego biegania, integra-
cja i wspólna energia ponad 150 
uczestników!

W sobotni wieczór 28 czerwca 2025 roku 
Ozimek po raz kolejny rozbłysnął światłem 
i sportową energią. Punktualnie o godzi-
nie 22:00 wyruszyła ponad 150-osobowa 
grupa biegaczy, by wspólnie uczestniczyć 
w VII Biegu Świetlika – jednym z najbar-
dziej klimatycznych wydarzeń sportowych 
regionu.

Choć to już siódma edycja tej wyjątkowej 
inicjatywy, emocje były tak samo duże jak za 
pierwszym razem. Bieg Świetlika to nie tyl-
ko część Ozimskiego Wyzwania Biegowego, 
ale przede wszystkim bieg jednoczący – pe-
łen integracji, radości i niepowtarzalnego 
klimatu.

To, co wyróżnia Bieg Świetlika na tle 
innych imprez biegowych, to jego unikatowa 
formuła. Nie ma tu pomiaru czasu, nie ma 
podium, nie ma wygranych i przegranych. 
Wszyscy biegną razem – jednym tempem, 
jednym rytmem, w duchu koleżeństwa 
i wspólnej pasji do biegania.

Tuż przed startem każdy z uczestników 
otrzymał specjalny balon z lampką LED, 
który po zapadnięciu zmroku stworzył 
niesamowity widok – barwny, świetlisty 
wąż sunący przez ozimski las przypomi-
nał ogromnego świetlika, zgodnie z nazwą 
wydarzenia. To widowisko stało się już zna-
kiem rozpoznawczym tej imprezy i co roku 
zachwyca nie tylko biegaczy, ale i kibiców.

Wydarzenie zostało przygotowane z naj-
wyższą starannością. Głównym organizato-
rem była grupa biegowa Team Ozimek oraz 
Stowarzyszenie ULTRA, którym udało się 
stworzyć nie tylko profesjonalne wydarzenie, 
ale i ciepłą, rodzinną atmosferę.

Na uczestników czekały atrakcyjne 
pakiety startowe, w których znalazły się 

m.in. okolicznościowe koszulki. Ale to 
nie wszystko – każdy, kto dotarł do mety, 
otrzymał niepowtarzalny medal, który 
stanowi drugi z czterech elementów ukła-
danki Ozimskiego Wyzwania Biegowego za 
które serdecznie dziekujemy Miejskiemu 
Ośrodkowi Sportu i Rekreacji z dyrektorem, 
Panem Arkadiuszem Banikiem na czele.To 
świetna motywacja, by wziąć udział także 
w kolejnych biegach cyklu!

Co ważne, uczestników swoją obecno-
ścią zaszczycili również przedstawiciele 
władz samorządowych – burmistrz Ozimka 
Mirosław Wieszołek oraz zastępca bur-
mistrza Marcin Widera, którzy chętnie 
uczestniczyli w biegu, kibicowali zawodni-
kom i podkreślili znaczenie takich wydarzeń 
dla lokalnej społeczności.

Po zakończonym biegu, na zmęczonych, 
ale uśmiechniętych zawodników czekała 
kolejna atrakcja – wieczorna regeneracja w 
pizzerii Alibaba, gdzie można było usiąść, 
odpocząć i wymienić się wrażeniami przy 
wspólnym posiłku. Ten nieformalny fi-
nisz imprezy to już tradycja, która jeszcze 

bardziej zbliża uczestników i tworzy wspól-
notę wokół biegania.

VII Bieg Świetlika pokazał, że sport 
nie musi oznaczać wyłącznie rywalizacji. 
Może być pretekstem do spotkania, rozmowy, 
wspólnego przeżywania emocji i budowa-
nia społeczności. Właśnie to wydarzyło się 
na ulicach Ozimka – mieście, które dzięki 
takim inicjatywom rozświetla się nie tylko 
światłem balonów, ale przede wszystkim 
energią swoich mieszkańców.

Już teraz serdecznie zapraszamy na VIII 
Bieg Świetlika który odbędzie się za rok. 

Natomiast jeśli jesteście głodni emocji 
zapraszamy na nadchodzące wydarzenia 
biegowe tj. Niepodległa Jura Run 09.11.2025 
w Juraparku w Krasiejowie oraz na 
II Ozimski bieg W Pogoni za Mikołajem.

Wydarzenie było współfonansowane ze 
środków otrzymanych z budżetu Gminy 
Ozimek w ramach otwartego konkursu ofert 
na wsparcie realizacji zadań publicznych 
w 2025 roku.

Mariusz Podgórny
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A
ll  Stars Szczedrzyk to drużyna 
oldboyów piłki nożnej założona 
ćwierć wieku temu przez byłe-

go piłkarza LZS Szczedrzyk Huberta 
Wiesiołka, który szefuje jej nieprzerwa-
nie od 25 lat. 

Z okazji jubileuszu, w sobotę 28 czerwca 
w kościele parafialnym w Szczedrzyku zo-
stała odprawiona msza święta za członków 
drużyny oraz tych, którzy na wieczność 
opuścili jej szeregi: Jana Połetko, Piotra 
Kołecko, Waltera Szepelę, Norberta Golę, 
Krzysztofa Sodzawicznego, Henryka 
Ozimka, Bogdana Cuprysia, Jana Labusa, 
Bernarda Czecha, Wernera Rudolfa, 
Dariusza Puzika i Jacka Tomczyka. 

Później All Starsi spotkali się na boisku 
KS Szczedrzyk, by powspominać minione 
czasy i podsumować swoją 25-letnią przy-
godę z piłką nożną oldboyów. Spotkaniu 
towarzyszyły dwie wystawy zdjęć: pierwsza 
– obrazująca historię występów na wielu 
turniejach piłkarskich i druga – poświęcona 
Janowi Labusowi, byłemu Burmistrzowi 
Ozimka, który nie tylko wspierał piłkarskich 

weteranów, ale przez wiele lat był zawod-
nikiem tej drużyny. Dokonania oldboyów 
podsumował Hubert Wiesiołek, wręczając 
pamiątkowe puchary z okazji jubileuszu 
25-lecia. Gratulacje i życzenia dalszej sa-
tysfakcji z działalności sportowej złożył 
im również obecny Burmistrz Ozimka, 
a jednocześnie bramkarz drużyny Mirosław 

Wieszołek, wręczając zawodnikom nowe 
komplety strojów piłkarskich. Więcej o hi-
storii drużyny, jej dokonaniach i perspekty-
wach – w kolejnym numerze "Wiadomości 
Ozimskich" w rozmowie z założycielem All 
Stars Szczedrzyk Hubertem Wiesiołkiem.  

Janusz Dziuban 

Z
ogromną dumą informujemy, że 
drużyna młodzików reprezen-
tująca Województwo Opolskie 

zakończyła udział w ogólnopolskim fi-
nale turnieju „Mała Piłkarska Kadra 
Czeka” im. Marka Procyszyna organi-
zowanym przez Krajowe Zrzeszenie 
LZS na wysokim 4. miejscu! Zawody 
odbyły się w Nidzicy na Mazurach 
i zgromadziły najlepsze zespoły z całej 
Polski.

Turniej rozpoczęliśmy od dwóch zwy-
cięstw w fazie grupowej – najpierw pokonu-
jąc zespół z województwa małopolskiego 6:4, 
a następnie odnosząc efektowne zwycięstwo 
10:3 nad reprezentacją Podkarpacia.

W ćwierćfinale czekał nas pojedynek 
z gospodarzami z województwa warmiń-
sko-mazurskiego. Choć przegrywaliśmy 0:2, 
dwie bramki Wojciecha Musiała doprowa-
dziły do remisu, a w serii rzutów karnych 
prawdziwe show dał nasz bramkarz Igor 
Walczak, który nie dał się pokonać ani razu 
i zapewnił awans do półfinału.

W półfinale przyszło nam zmierzyć się 
z drużyną ze Świętokrzyskiego. Mecz roz-
grywany w ulewnym deszczu nie ułożył się 
po naszej myśli – proste błędy, czerwona 
kartka i rzut karny przesądziły o porażce.

W spotkaniu o 3. miejsce, rozegranym 
przy porywistym wietrze, ulegliśmy go-
spodarzom turnieju. Choć walka trwała do 
samego końca, nie udało się odwrócić losów 

meczu. Rywalizację zakończyliśmy tuż za 
podium – na 4. miejscu w Polsce!

Na szczególne uznanie zasługuje Igor 
Walczak, który został wybrany najlepszym 
bramkarzem turnieju – gratulujemy!

Serdecznie dziękujemy Gminie Ozimek 
oraz Miejskiemu Ośrodkowi. Sportu 
i Rekreacji w Ozimku za nieocenione wspar-
cie, dzięki któremu możliwy był nasz udział 
w tym prestiżowym wydarzeniu. Dziękujemy 
również Wojewódzkiemu Zrzeszeniu LZS 
w Opolu oraz Przewodniczącemu Gerardowi 
Halamie za umożliwienie reprezentowania 
województwa opolskiego.

Sk ład  dr uż y ny :  Igor  Walczak , 
Wojciech Dąbrowski, Szymon Konik, 

F ra nc i s z ek  D udek ,  F ra nc i s z ek 
Obl ick i ,  Wojc ie ch  Musia ł ,  Jan 
Kwietniewski ,  Ignacy Bednarski , 
Mateusz Smolnik, Witold Szczemirski, 
Grzegorz Ochman, Seweryn Walus . 
W turnieju eliminacyjnym wystąpili rów-
nież: Anastazja Chmura, Ryszard Stonoga, 
Bartłomiej Dudkowski, Szymon Ozimek.
Trenerzy: Adam Malik  i Mateusz 
Pinkawa.

Gratulujemy całemu zespołowi – za-
wodnikom i trenerom – wspaniałej posta-
wy, niezłomności oraz sportowego ducha. 
Trzymamy kciuki za kolejne sukcesy!

Mateusz Pinkawa
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ziecięce spławikowe zawody węd-
karskie w Biestrzynniku to od 
wielu lat stały punkt obchodów 

Dnia Dziecka w naszej gminie, a zarazem 
element popularyzowania wędkarstwa 
wśród dzieci i młodzieży przez Koło PZW 
Małapanew, które wraz z Gminą Ozimek, 
OSM „Przyszłość” i innymi sponsorami 
jest organizatorem tej corocznej imprezy.

W sobotę 7 czerwca odbyła się już 
XXXVII edycja zawodów, które obecnie 
rozgrywane są w formule par – dziecko 
plus rodzic lub dorosły opiekun. Na stawie 
w Biestrzynniku, gdzie łowiły dzieci młod-
sze i na łowisku w Poliwodzie, gdzie wędko-
wała młodzież, spotkało się w sumie 114 par, 
w tym kilkunastoosobowa grupa wędkar-
skiej młodzieży z opiekunami z Rymarzowa 
w Czechach. Od godziny 10.00 do 12.30 trwa-
ły połowy, a po nich ważenie złowionych ryb 
przez komisję sędziowską. Rezultaty były 
różne, ale najwięksi szczęśliwcy zakończyli 
zawody z imponującymi wynikami. 

Po poczęstunku kiełbaskami z grilla od-
było się to, co na każdych zawodach najważ-
niejsze: wręczanie pucharów, medali i nagród.  
W młodszej grupie wiekowej zwycięzcami 
zostali: 1. Artur Janczyk, 2. Lena Sałata, 
3. Hanna Szymczak, 4. Zofia Szymczak, 
5. Oskar Tomczyk, 6. Filip Kokot, a wśród 
starszych zwyciężyli: 1. Michał Żukowski, 
2. Karolina Bonk , 3. Lukasz Michna , 
4. Paweł Szymski, 5. Witold Szczemirski, 
6. Amelia Łazarz. Nagrodę dla najlepszej za-
wodniczki otrzymała Lena Sałata, a za zło-
wienie największych ryb zostali nagrodzeni: 
wśród dzieci Artur Janczyk – jesiotr 5 140g 
i wśród młodzieży Michał Żukowski – karp 
2 740g. Nagrodami dla najmłodszych za-
wodników zostali wyróżnieni Lena Sałata 
i Tomasz Wrześniowski. Wszyscy uczest-
nicy, w kolejności zajętych miejsc, otrzymali 
nagrody w postaci sprzętu wędkarskiego lub 
zabawek, samodzielnie wybieranych z bo-
gatej puli nagród i upominków. Pucharami 
i upominkami od Gminy Ozimek zostali 
także nagrodzeni wędkarze z Czech i ich 
opiekunowie, a oni sami ufundowali swoje 
puchary dla zwycięzców rywalizacji. 

We wręczaniu pucharów, medali i nagród 
uczestniczyli: Burmistrz Ozimka Mirosław 
Wieszołek, kierownik Osiedla Ozimek OSM 
„Przyszłość” Aldona Koczur, przewodni-
cząca Rady Osiedla Danuta Derda, prezes 
Koła PZW „Małapanew” Ozimek Krzysztof 
Suchecki i prezes Okręgu PZW Opole 
Wiesław Miś, który jest głównym organi-
zatorem tych dorocznych zawodów. Na wnio-
sek Zarządu Okręgu PZW Opole wręczył 
on odznaki i honorowe tytuły „Przyjaciel 

młodzieży wędkarskiej”, które otrzymali: 
Mirosław Wieszołek, Aldona Koczur
i dyrektor SP nr 2 w Ozimku Anna 
Gaszczyk . Szkoła ta od ponad 30 lat jest 
jednym ze współorganizatorów zawodów, 
zapewniając m.in. ich obsługę organizacyjną.

Organizacja zawodów, poczęstunek 
oraz bogata pula nagród dla zwycięzców 
i wszystkich uczestników była możliwa 
dzięki sponsorom, którymi w tym roku 
byli: Gmina Ozimek, Rada Osiedla Ozimek 

OSM „Przyszłość” w Opolu, Firma TM 
Service International Sp. z o.o., Koło PZW 
„Małapanew” Ozimek, Koło PZW Jedlice, 
Okręg PZW Opole, FUH Karolina i Tomasz 
Kowalczyk, Sklep wędkarski „Gruba ryba” 
w Ozimku oraz panowie: Zenon Kierat, 
Paweł i Rudolf Widera, Wiesław Miś i Gena 
Balyezin. W imieniu wszystkich dzieci, orga-
nizator składa im serdeczne podziękowania. 

Janusz Dziuban 
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igowe rozgrywki sezonu 2024/25 za-
kończyli w czerwcu piłkarze z gminy 
Ozimek. 

Występująca w IV lidze opolskiej „BS 
Leśnica” drużyna KS Małapanew Ozimek
zakończyła sezon na 4. miejscu w tabeli, 
z dorobkiem 52. punktów zdobytych w 28 
rozegranych meczach. W całym sezonie dru-
żyna wygrała 15, zremisowała 7 i przegrała 
6 meczów (bilans bramek 63:35). Awans 
do III ligi wywalczył LZS Starowice Dolne 
i po barażach KS Polonia Nysa, a spadko-
wiczem do klasy okręgowej jest KS Polonia 
Głubczyce. Do klasy A (o dwa poziomy niżej) 
został zdegradowany LZS Piotrówka z uwagi 
na wycofanie się drużyny w trakcie sezonu.

Pierwsza drużyna KS Krasiejów wy-
stępowała w grupie I klasy okręgowej i na 
koniec sezonu uplasowała się na 5. miejscu 
w tabeli, zdobywając 60 pkt. w 30. roze-
granych spotkaniach (bramki 84:53). Do 
IV ligi awansowały NKS Start Namysłów 
i OKS Olesno, a do klasy A spadły:  LKS 
Silesius Kotórz Mały, KS Unia Kolonowskie, 

LZS Skorogoszcz ,  1 .FC Chronstau 
Chrząstowice. 

W grupie V klasy A występował w minio-
nym sezonie LZS Grodziec, który jesienną 
rundę rozgrywek zakończył na 3. miejscu 
w tabeli, z szansami na walkę o końcowy 
awans. Po nieco słabszej rundzie rewanżo-
wej uplasował się ostatecznie na 5. miejscu 
w tabeli, zdobywając 43 pkt. w 26. rozegra-
nych meczach (bramki 54:50). Do klasy 
okręgowej awansowały z pierwszego i dru-
giego miejsca LZS Swornica Czarnowąsy 
i LZS Adamietz Kadłub, a spadek do klasy 
B zaliczyły: LKS Jedność Rozmierka, LKS 
Rzemiosło Dziewkowice i LKS Groszmal 
Opole. 

Miniony sezon ligowych rozgrywek 
zakończyły z sukcesem rezerwy klubu 
z Krasiejowa. KS II Krasiejów awansował 
do klasy A, kończąc rozgrywki na pierw-
szym miejscu w tabeli grupy V, z dorobkiem 
58 pkt. zdobytych w 22. rozegranych me-
czach (bramki 102-31). W nowym sezonie 
zespó ł  prowadzony przez  t renera 

Łukasza Kuczera stanie przed poważnym 
wyzwaniem, jakim jest rywalizacja na wyż-
szym poziomie rozgrywkowym. Z drugiego 
miejsca do klasy A awansował Plon Błotnica 
Strzelecka, a występujący w tej samej grupie 
rozgrywkowej KS Szczedrzyk uplasował się 
na 3. miejscu w tabeli, zdobywając 44 pkt. 
(bramki 62:42). 

Znamy już wszystkie rozstrzygnięcia 
i tym samym sezon rozgrywek 2024/25 
przeszedł do historii. W lipcu piłkarze 
wznowili treningi i rozgrywać będą mecze 
sparingowe. Na boiska wyjdą ponownie 
w sierpniu, rozpoczynając jesienną rundę 
sezonu 2025/26. Terminarze rozgrywek 
oraz informacje o zespołach opublikujemy 
w sierpniowym numerze WO. Póki co infor-
mujemy, że piłkarze KS Małapanew Ozimek 
zainaugurują sezon w dniu 9 sierpnia, gosz-
cząc na własnym boisku spadkowicza z III 
ligi – BTP Stal Brzeg. 

Janusz Dziuban 

IV liga „BS Leśnica” 

1 LZS Starowice Dolne 28 68 79-23

2 Polonia Nysa 28 65 101-17

3 Ruch Zdzieszowice 28 64 71-22

4 Małapanew Ozimek 28 52 63-35

5 Odra II Opole 28 47 55-39

6 Fortuna Głogówek 28 43 57-50

7 LZS Bogacica 28 41 53-55

8 LZS Starościn 28 39 61-67

9 Śląsk Łubniany 28 38 42-60

10 LZS Walce 28 35 50-63

11 Porawie Większyce 28 34 45-56

12 Victoria Chróścice 28 27 52-71

13 Polonia Karłowice 28 19 38-96

14 Piast Strzelce Opolskie 28 15 23-76

15 Polonia Głubczyce 28 14 40-100

Klasa A – grupa V

1 Swornica Czarnowąsy 26 64 73-22

2 Adamietz Kadłub 26 63 94-34

3 Rudatom Kępa 26 51 69-42

4 Orzeł II Źlinice 26 43 53-36

5 LZS Grodziec 26 43 54-50

6 Źródło Krośnica 26 43 65-44

7 Piomar Tarnów-Przywory 26 39 54-46

8 Unia Raszowa-Daniec 26 34 60-61

9 Start II Jełowa 26 29 44-53

10 Sokół Bierdzany 26 29 40-54

11 LZS Grudzice 26 24 43-84

12 Jedność Rozmierka 26 23 40-69

13 Rzemiosło Dziewkowice 26 17 30-89

14 Groszmal Opole 26 14 34-69

Klasa B – grupa VI 

1 KS II Krasiejów 22 58 102-31

2 Plon Błotnica Strzelecka 22 54 65-18

3 KS Szczedrzyk 22 44 62-42

4 Unia II Kolonowskie 22 40 59-44

5 Burza Kosorowice 22 35 66-63

6 Fiorentina Nakło 22 33 82-63

7 Czarni Kalinów Kalinowice 22 30 47-76

8 Tempo Grodzisko 22 29 36-33

9 LZS Staniszcze Wielkie 22 20 46-92

10 Błękitni Rozmierz 22 19 44-61

11 GKS Izbicko - Otmice 22 14 38-71

12 LZS Zimna Wódka 22 7 30-83

Klasa okręgowa – grupa I

1 Start Namysłów 30 75 106-25

2 OKS Olesno 30 72 96-37

3 Stal Zawadzkie 30 66 94-37

4 Orzeł Źlinice 30 64 97-43

5 KS Krasiejów 30 60 84-53

6 TOR Dobrzeń Wielki 30 59 62-52

7 Start Jełowa 30 39 62-67

8 Motor Praszka 30 35 50-66

9 BTP Stal II Brzeg 30 33 56-71

10 Chrząszcz Chrząszczyce 30 31 57-113

11 LZS Mechnice 30 29 45-68

12 Naprzód Jemielnica 30 28 44-62

13 Silesius Kotórz Mały 30 28 47-78

14 Unia Kolonowskie 30 28 46-62

15 LZS Skorogoszcz 30 27 49-87

16 Chronstau Chrząstowice 30 9 30-104
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Z
dobycie Wiednia planowałem 
od dawna, ale zawsze coś stawa-
ło na przeszkodzie. Aż wreszcie, 

w dniach 13-19 lipca ubiegłego roku udało 
się zrealizować to marzenie. I chociaż  od 
tej wyprawy minął już rok, postanowiłem 
podzielić się wrażeniami z pobytu „Nad 
pięknym modrym Dunajem”, który – ku 
mojemu zaskoczeniu – jest w rzeczywi-
stości biały. 

Po kilkutygodniowych przygotowaniach, 
13 lipca wyjeżdżam pociągiem z Opola przez 
Katowice do Wiednia. Tam na Dworcu 
Głównym spotkanie z partnerem Michałem, 
który przyjechał samochodem z Niemiec 
i już razem udajemy się 5 km do miejsca 
noclegowego. Jeszcze tego samego dnia wy-
jeżdżamy na rekonesans do wiedeńskiej sta-
rówki. Dzięki Michałowi, który jest specem 
od nawigacji,  bezbłędnie poruszamy się 
w tej plątaninie ulic, tras rowerowych, auto-
busów, tramwajów, świateł, tysięcy pieszych, 
skuterów elektrycznych oraz pociągów, które 
przecinały miasto jeżdżąc poniżej poziomu 
ulic albo wiaduktami. 

Naszym głównym celem było zdobycie 
rowerami kolejnego kraju i jego stolicy, 
a w Wiedniu i okolicach czterech zabytków 
z listy UNESCO. Pierwszy, to wiedeńska 
starówka –  historyczny kompleks wiedeń-
skiego centrum zaliczany do najpiękniej-
szych pomników urbanistycznych Europy, 
wraz z symbolem Wiednia – gotycką kate-
drą św. Szczepana. Na zwiedzanie poświę-
camy sporo czasu, łącznie z wejściem na 
wieżę widokową – 343 schodki w wąskim 
kanale, aby podziwiać przepiękną panora-
mę bezkresnego Wiednia. Drugi zabytek 
UNESCO to Schonbrunn – kompleks pała-
cowo-ogrodowy dziedzictwa Habsburgów, 
była letnia rezydencja królewska mająca 
1441 komnat. Mieszkali tutaj Maria Teresa 
i cesarz Franciszek Józef z żoną Sisi. Na 
wzgórzu parku pałacowego znajduje się taras 
widokowy Glorietta z widokiem na pałac 
i panoramę miasta. Schonbrunn to również 
bardzo rozległy, zadbany park i najstarsze 
na świecie zoo. Trzecie UNESCO to Dolina 
Wachau, przełomowy odcinek doliny Dunaju 
pomiędzy miastami Melk i Krems, posia-
dający walory krajobrazowe i kulturowe 
z bajecznym widokiem na uprawy winorośli 
i moreli, na wzniesieniach również unikalne 
walory architektoniczne i kulturowe słynące 
z licznych zabytków świeckich i sakralnych. 
Samochodem jedziemy 80 km do miasta 
Melk, a dalej rowerami prawą stroną trasą 
rowerową wzdłuż Dunaju 35 km w jedną 
stronę do miasta Krems, gdzie przekraczamy 
Dunaj mostem i wracamy lewą stroną rzeki. 

Nie odbyło się bez przygody, bo w połowie 
drogi trafiamy na zwałowisko kamieni – 
oberwanie góry i koniec jazdy. Szykujemy się 
na wielokilometrowy objazd, ale na szczęście, 
za doradą miejscowego mężczyzny korzysta-
my ze skrótu. Po około 800 metrach pcha-
nia rowerów szutrową drogą ostro pod górę, 
przez przełęcz i również po niebezpiecznym 
zjeździe z prędkością 10 km na godzinę wra-
camy na szlak i bez trudu docieramy do 
samochodu czekającego na nas w Melk, skąd 
jedziemy do bazy. Czwarty obiekt UNESCO 
to Jezioro Nezyderskie – geograficzny ewe-
nement bardzo płytkiego bezodpływowego 
jeziora stepowego, unikalnego dla tej części 
Europy, o powierzchni 157 km kwadrato-
wych, maksymalnej głębokości 2 m, długości 
36 km i szerokości około 8 km, położonego 
na granicy Austrii i Węgier. Jest ono trud-
no dostępne, porośnięte trzciną pospolitą 

nawet kilka km w głąb. Do jeziora prowadzą 
nieliczne wąskie drogi, gdzie mieszczą się 
przystanie kajakowe. Jedyny pas wolny od 
trzciny ma tylko 2 km długości. By dojechać 
do jeziora korzystamy z samochodu, 85 km 
od bazy do miasteczka Neusiedl, a dalej już 
rowerami prawą stroną daleko od brzegu, 
z rzadkim widokiem na taflę jeziora tylko 
ze wzgórza na trasie. Po około 40 km jazdy 
w nieznośnym upale docieramy do granicy 
węgierskiej, korzystamy z okazji i wjeżdżamy 
do kraju forintów, tylko do pierwszej wioski 
Fertorakos kręcimy około 10 km, a wracając 
robimy dłuższą przerwę  na samej granicy. 
Z tą przerwą trochę jednak przesadziliśmy, 
bo wracając do miejscowości Rust nad jezio-
rem, w planie była przeprawa promowa na 
drugą stronę, ale niestety spóźniamy się na 
ostatni prom, więc musimy wracać tą samą 
drogą do samochodu i do bazy w Wiedniu. 



Zaliczamy również długą wąską wyspę 
Donauinsel na Dunaju, która od czubka do 
czubka ma 22 km. Wyspa nie jest zamiesz-
kała, ale doskonale nadaje się na spacery 
pieszo-rowerowe z wykorzystaniem punk-
tów rekreacyjnych. Nad Dunajem, jak rze-
ka długa i szeroka, można jeździć tysiące 
kilometrów trasami rowerowymi po obu 
stronach i jednego dnia z tego skorzystali-
śmy. Z Wiednia prawą stroną Dunaju wy-
jeżdżamy daleko poza granice miasta, aż do 
Tuln, gdzie przekraczając most wracamy 
lewą stroną, robiąc 95 km. Niewybaczalne 
byłoby nie pojechać serpentynami z rowera-
mi na słynne wzgórze Kahlenberg 485 m n p 
m, gdzie rozciąga się piękny widok na stolicę 
Austrii. Jest tutaj wiele tras spacerowych 
oraz pełne zaplecze gastronomiczne, dojeż-
dżają specjalne autobusy, które przywożą 
setki ludzi dziennie. Na wzgórzu są polskie 
ślady związane z marszałkiem nadwornym 

koronnym Zygmunta III Mikołajem 
Wolskim, fundatorem kościoła i klasztoru  
z 1627 r. jako pustelnia kamedułów, któ-
ry stoi do dzisiaj. Obecnie jest to sanktu-
arium Jana III Sobieskiego, gdyż miejsce 
to odegrało ważną rolę za sprawą Odsieczy 
Wiedeńskiej w 1683 r. 13 września 1983 r.,  
w 300 rocznicę odsieczy, przebywał tutaj pa-
pież Jan Paweł II. Jeszcze tego samego dnia 
robimy sobie prezent w postaci ponownego 
przyjazdu późnym wieczorem samochodem, 
aby podziwiać panoramę Wiednia oświe-
tlonego  po zachodzie słońca. Jest to prze-
cudny widok i o dziwo było tu więcej ludzi, 
niż za dnia. Odwiedzamy również gmach 
Wiedeńskiego Towarzystwa Muzycznego 
Musikvein gdzie corocznie od 1939 r.  
w Złotej Sali odbywa się koncert noworoczny 
transmitowany do 90 krajów.

W piątek ostatni spacer rowerowy 
po Wiedniu, małe zakupy wiedeńskich 

rarytasów i oczywiście pożegnanie 
z Dunajem, wraz z kąpielą. W sobotę paku-
jemy manele i z żalem opuszczamy naszą 
bazę noclegową. Jedziemy na główny dwo-
rzec kolejowy, wzajemnie dziękując sobie za 
wspólną tygodniową przygodę i rozjeżdżamy 
się w dwie strony Europy – Michał samocho-
dem do Niemiec, a ja pociągiem do Raciborza  
z przesiadką do Opola, skąd rowerem wracam 
późnym wieczorem do domu. W ciągu tego 
tygodnia przekręciliśmy niewiele, bo tylko 
470 km plus około 60 km pieszo. Jeszcze 
małe wyjaśnienie:   UNESCO, która powstała  
w 1946 r. z siedzibą w Paryżu, jest organi-
zacją przy ONZ, której celem jest  ochrona 
obiektów z listy dziedzictwa dóbr kultury 
na całym świecie w razie konfliktu zbrojne-
go oraz ochrona obszarów wodno-błotnych 
mających znaczenie międzynarodowe. 

Franciszek Wojczyk
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TO JEST 

MIEJSCE NA 

Dziękuję wszystkim klientom 

Banku Spółdzielczego w Ozimku 

za długoletnią współpracę, 

życzliwość, dobre słowo i uśmiech.

Nadeszła jednak chwila, 

by zasilić zacne grono emerytów

                         Grażyna Ozimek
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